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Państwo osmańskie. — K raje naddunajskie. — 

Orecya.
P a ń s t w o  o s m a u s k . e  i w roku przeszłym 

nie wychodziło ze swej biernej jo k  W Por
ta unikała wszelkiej akcyi ozywiou«i i zadowal- 
niała się zręczuem omijaniem wszystkiego, coLy 
jej spokój zakłócić mogło. Wszelkie zapowiedzia
ne plany reformacyjne czy to w Europie czy w 
Azyi, a przyrzeczone w traktacie berlińskim, po
zostały na papierze, jedynie reorgamzacyi i wzmo*- 
cnieniu armii oddawał się rząd z szczególną pil
nością i wytrwałością i doprowadził do tego, źe 
cesarz niemieeki, będąc- w Konstantynopolu, po
chwalił dzielną postawę wojsza.

Zbrojne rozruchy na Krecie, wynikłe ze współ
zawodnictwa stronnictw w reprezentacyi narodo
wej. pozostały na szczęście Turcyi zdarzeniem lo
kalnego znaczenia. Bząd greci i starał się notą 
z dnia 7 sierpnia do mocarstw europejskich do
prowadzić te mocarstwa do żywszego zaintereso
wania się sprawą kreteńską do bezpośredniej 
interwencyi, ale staranie to nie odniosło skutku: 
mocarstwa pozostały na stanowisku obojętnych 
obserwatorów, przyznały rządowi tureckiemu wy
łączne piawo do załatwtenia tej sprawy jako ta
kiej, która niema charakteru międzynarodowego, 
a po cichu wezwały go do zdobycia się na więk
szą energię w celu spiesznego przywrócenia spo
koju . porządku. Szakir-pasza, przysłany na wy- 
8Pę ze znaczną siłą zbrojną, przywrócił spokoj . 
d« adził rządowi ogłosić znaczne zmiany w do
tychczasowym systemie ądministracyi pohtyczuej, 
SKarbowej i sądowej. Jak.podczas rozruchów mo- 
cars.wa unikały wszelkiego wtrącania się w spra
wę kreteńsLą, tak i później po stłumieniu rozru
chów nie odezwały się wcale w obronie dawne- 
g< systemu iządowegj, chociaż i w tym kierun
ku rząu grecki nie szczędził zabiegów.

Sprawę bułgarską zostawiła W Porta zupełnie 
na uboczu; mimo rozlicznych pokus ze strony 
Rosy i umknęła zaplątaniu się w nowe kłopoty i 
pozostawiła ks. Ferdynandowi i j^go rządowi zu
pełną swobodę działania, zadów' leua tern że ih*- 
racz regularnie jest wypłacany, a zwigjMbiua wł»--, 
dza sułtana uznawana.

Vvr Macedonii utrzymał się spokój; agitacye pan- 
heleńskj, wspierane dawniej pilnie przez konsu- 
lów greckich, ustały przynąjmniej o tyle, że nie; 
dąwały powodu do zatargów z Grecyą. Jedyni© 
podczas rozruchów na Krecie zdawało się na 
chwilę, że może przyjdzie rozprawić się zbrojnie 
z G i ecyą. na ten cel zaczęto już nawet groma
dzić siłv zbrome nad granicą grecką i zapowie
dzi, n że najmniejsza pomoc zbrojna, udzielona 
Kreteńczykom, wystarczy do wysłania tych sił w  
granicę Grecy i.

W Armenii pokazała się konieczna potrzeb* 
wprowadzenia raz jamchs reform, szczególnie w 
sądownictwie, aby ludność chrześcijańską Armeń
czyków skuteczniej bromc od rozlicz,.Teh nadu
żyć urzędników i od gwałtów ze stiony K urdów .

„Czekała.
N O W E L A

przez

M A R Y Ę  W  A L 1 G O R B K  Ą .

5 (Oiąy dalit] 1

Dzień był chłodny, ale jasny, bladą złocisto
ścią słonka jes’eunego. Na ścierni pasło się by
dło, pilnujące go dzieci śpiewały i hasały nie 
bacząc na słomę, kaleczącą im nogi Jedna ze 
starszych dziewcząt piskliwie zanuciła mijającemu 
Antkowi ,

— Wrócił z wojska strofa 
■ń to asnsiok sobota,
O da dana, o dana,
Nu ha, hu ha ha!....

Cała dzieciarnia krzykiem uznania przyjęła nie
bywały dowcip koleżanki, — Antek pokiwa! gło
wą i ponuro spojrzał po rozległych polach.

— Oj, że sierota, to sierota!. Tj la roli na 
świecie, a człek zagona jednego nie d terby

.lagosi serce mocno zabito z raaości. Jak on 
się ucieszy nieborak!

Skończyły się urodzajne łany, pizysUi do da
wnych nieużytków. Ciągnęły sie one pagórkowa
to aż do wysokości pokrytej piaskiem, porośnię
tym rzadkim jałowcem. Małe kwadraciki po dwie, 
trzy i cztery morgi tworzyły zeń niei egulkrną 
szachownicę, przeświecając, rzadką ściernią, ziele
niąc lichemi ziemniakami.

Tu i ówdzie pasła się jałówka, lub chuda kro- 
wina komorniku.

— To to dziedzic posprzedawał ? — odezwał 
się Antek z ciekawością, patrząc na małe pól
ka. — Zdawna miał tę myśl, jeszcze jakem był 
u niego za podiószmaniego tom o tem słyszał i 
dm nał Se wysłużyć kawałek tego gruntu.

Jagosi gorąco się zrobiło.
Niedaleko brzegu krył się najmnieiszy z po- 

działków. ku niemu skierowały kobiety.
A to czjje ? — z uśmiechem politowania. 

bP jtał Anten.

Turcya w traktacie berlińskim zobowiąz iła się 
zreorganizować w Armenii adininistraeyę i sądo
wnictwo. Stało się to głównie za staraniem i  nglii, 
która słusznie sądziła, że dawny system rządze
nia w Armenii, nie zdolny bronić chrześcijańskiej 
ludności od krzywdy, musi tę ludność pchać w 
ręce Rosyi. Obowiązek czuwanL nad tem, aby 
ów system został zmieniony, cięży prz"dew*zyst- 
kiem na Anglii; ale i ta, nie chcąc przysparzać 
Turcyi kłopotów, nie upomirała się o reformy. 
Dopiero przeszroroczne różne gwałty naczelnika 
Kurdów M u s s y - b e j a  i głośne z tegn powodu 
skargi szczególnie w organie Gtladstone’a w D aily  
News, skłoniły rząd turecki do zapowiedzi, ii  są
downictwo ma być zreorganizowane.

W obronie praw swoich zwierzchuiczyeh do 
Egiptu zadów alnia się Turcya utrzymywaniem 
tain osobnego komisarza.

Uznanie sił żywotnych do dalszego bytu i po
trzeby dalszej egzystencji dla równowagi sił w 
Europie otrzymała Turcya w sposób soieuny
przez wizytę cesarza niemieckiego u sułtana. 
Sprawiło to jej wielką radość i dodało jej otuchy, 
a Rosyi odebrało nadzieję rychłego spadku — po 
umierającym człowieku.

Zresztą wszystko pozostało po dawnemu.

W R u m u n i i  w roku ubiegłym zmieniał się ga
binet trzy razy. Po junimistycznym czyli młodo 
konserwatywnym gabinecie Rosetti - Oarp, dą
żącym do przeprowadzenia rozległych reiorm w 
celu skonsolidowania stosunków krajowych, nastą
pił gabiuet staro-konserwatywny Oatargi - Y er- 
neseo, nieprzychylny reformom, a zerkający ku 
Rosyi, — po mm zaś koalicyjno-konserwatywny 
Manu - Lahovary z dążeniem politycznem takiem, 
jakie było gabinetu junimistów. Ten trzeć: gabi
net nie zd >łał jeszcze zawładnąć nad wazystkie-. 
mi stosunkami parlamentarnemi i rządjwemi, 
atoli długie rozprawy w obu Izbach na* proje
ktami odpowiedzi na mowę tronową wykazały,
że. ostatecznie gabinet ma dostateczną większość 
za sobą przeto ma nadzieję, że aię dłuŻBa  ̂ c* ts 
utrzyma i zdoła przeprowadzić odkładane feeformy j 
szczególnie na polu agrarnem, sądowniczym i an 
ministratywnom. ;

W#Ua sprzecznych żywiołów w Rumunii mą 
na sobie nie tylko cechę różnicy zapatrywań pu-. 
litycznych na sprawy czysto weWnętrme, «d« # 
charakter odmiennych poglądów rmędtynftrodo-j 
wych o stosunku kraju do Rosyi. do Auswo-W 
gier, do sąsiedniej Bułgaryi, du przjraidfza iśrod-ł 
ko w ej Europy. Ocenianie potrzeby i kiaruiiku ra i 
form wewnętrznych stosuje się av sądu o wzglę-j 
dacń międzynarodowej polityki. Kiedy stronni* 
ctwo kokietujące z Rosyą stauęło u steru wła 
dzy, wtedy reformy wewnętrzne schodziły n i 
plan drugi, a wyzyskiwania przeł propagandy 
pansiaw istyczną rozmaitych żywiołow niezadowo
lonych zdobywało warunki powodzenia- — prze
ciwnie kiedy stronnictwo, dążące do zbliżenia 
Rumunii do Europy, — jak stronnictwo liberalne 
które przez tuzin lat sUło pod kierunkiem Joana 
Bratiany, lub stronnictwo młodo-konserwatywne,

które wewnętrzne reformy wzięło sobie za pro
gram pracy, stawało u steru władzy, zawsze 
wtedy nairańało na rozliczne przeszkody w po
lityce wewnętrznej, m ia^ s iln y ch  wrogów w wy
konaniu reform wewn«jtrznvcb musiało używać 
niezwykłych środkow na stłumienie agiiacyj ko- 
munistyczno-agrarnych lub nawet antidynasty- 
cznych, — jednem słdlffsm bronić niezależności 
kraju przeciw zamachom, które z Rumunii chciazy 
uczynić stacyę wojenną w nochodzie ua Bułga- 
ryę i Turcyę, W alka takich prądów ciągnie się 
właściwie od ostatniej wojny wschodniej i prze
szłego roku odbywała się dalej — chociaż pod 
odmienną cośkolwiek foimą walki zasad staro 
konserwatywnych z zasadami umiarkowanego po
stępu.

Sądząc z przebiegu dotychczasowej walki, mo
żna przypuszczać, że ostateczne zwycięstwo przy 
padnie stronnictwu :animistycznemu, t. j. stron
nictwu umiarkowanego postępu i ciągłych reiorm 
i ulepszeń, stejącemu aa straży niezawisłości 
kraju w każdym kierunku, tak ekonomicznym, jak 
międzynarodowym. 7- (Dok. nasr)

Projekt ustawy o ustnam postę
powaniu sumarycznem.

i .
(B.) Jeszcze ustawa zasadnicza o władzy sę

dziowskiej z di ia 21 grudnia 1867 (L. 144 dz. 
u. p.) zaDOw edziała że rozprawy przed sędzią 
orzekającym tak ęy-karnych jas i cywilnych SD r& - 

wach będą jawie, a póśrtępayraoie sądowe tak w 
jednych, jak i drugich oprawach będzie ustnem. 
Przestarzałe formy procesowe miały zatem paść pód 
wptywem pi© wdzegc'promienia wolności. Jakoż 
już w roku i 873 dokonano wielkiego dzieła re
formy procMury karnej. Inny los spotkał jednak 
reformę piocedury cywilnej.

W p r a w a g ^ ^ ^ j^ Ł  roku 1870 pojawiają się1 
rojrkty po^opowaniu cywiln

J« i «  'i >ui<wiąZUje’
jeszcze d a p R r ^ r o c e d K ^ i^ B  pod nazwą Józe
fińskiej w Czechach, n ilr Morawii, oba Au
striach, Styryi Krainie, Gorycyi, Gra^ysce i 
Tryjeście. obowiązuje od roku 1781, a w Galicyi.j 
Solnogrodzie, Tyrolu i Yoralnergu oraz w Dal-i 
macyi pod nazwą zachodnio galicyjskiej proce-' 
dury, w roku 1897 obćhodżić będzie wiekowi! 
jubileusz swojego istnienia. Cała ta procedura 
wraz z licznem. nowelam i ustaWami o postępo
waniu nadzwyczajnem, wygląia jak stara płachta, 
która mimo łat i sztukowania nie tylko nie może 
okryć potężnego ramien.a sprawiedliwości, ale 
krępuje swobodę jego ruchów. Łatano i sztuko
wano tę płachtę, d e  nie zdobyto się na rady
kalną zmianę, na zastąpienie starej procedury zu
pełnie nową. któraDj zaspokoiła Wszystkie po
trzeby, usunęła wszelkie brak..

Wprowadzono wprawdzie nawet przed proce

durą karną postępowanie, opane na nowoczesnych 
zasadach, ograniczono ją jednak do spraw dro
biazgowych o sumy pieniężne, nie przenoszące 
25 złr. a następnie 50 zir. Dswianczenie zebra
ne przy stosowaniu nowej ustawy miało stano
wić kamień probierczy nowych zasad, i materyal 
do reformy całkowitej, której nie spuszczano 
przecież z oka. Postępowanie w sprawach dro
biazgowych okazało w praktyce wiele wad, ta i 
z powodu błędów w samej ustawie, jak z powodu 
złego jej zastosowania, wykazał! jednak wszy
stkie koizyści postępowania ustnego i gdybj nie 
przeciążenie sędziów-, gdyby nie brak sił, który 
zmuszał do posługiwania się sędziami niedoświad
czonymi i mniej zdolnym' i gdyby me braa zu
pełny apelacyi przeciw wyrokom nieraz zbyt 
pospiesznym, byłoby zyskało powszechne u- 
znanie.

Na tej jednak reformie, nie licząc drobnych 
nowel, zmieniających te lub owe postanowienia 
lub uzupełniających te h b  owe braki dz.eło re
formy stanęło i nie Dostąpiło naprzód.

W  roku 1881 wniósł rząd, o ile się nie ndyii- 
my, trzeci z kolei projekt ustaw y o postępow aniu 
sądów em  w Sprawach sp o rn y ch , okazał] ąią 
jednak  tak wielkie trudności, że znow u u p ły r  
la t 8 z górą, a oczekiwana reform a jeszcze ęfałń 
ko ud urzeczyw istn ięn it. N atom iast głOKy 'Sdm a 
gając" się w cielenia zasady, wypowiedzianej jegzciid 
w roku 1867, poczęły się coraz ta rdz ie j mńózj1̂  
i coraz silniej w społeczeństw ie zakórień ia ło  Afa 
przekonanie, że zm iana p rocedury  C“ Wilhej jćśó 
koniecznością, p rzed którą rząd i ciała ustaw o
daw cze cofać się nie pow inny chociażby wyko-, 
nanie gorących życzeń ludności miało w ym agać 
znacznych m ateryalnych ofiar. Sejm  nasz W i. 
1883 w vraził naw et życzenie, aby now ą txOct 
durę w prow adzono w Galicyi ua! próbę, nie oba
wiając się, żeby eksperym en t p rzyniósł szkodę 
krajowi, przeciw nie p rzekonany o zbaw iennośc1 
reform y. N areszcie w roku 1888 rząd w niósł do 
Izby poselskiej Rady państw a projekt ustaw y i > 
u stnem  postępow aniu sum arycznem , a ko in is ja( 
praw nicza ukończyła władnie obcaay i rozdała, 
p isem ne spraw ozdanie, k tó ie  . zapew ne* w kiw w  I 
będżre przedm iotem  ODrad parlam en tarnych .

Nowy projekt nie obejmuje znowu całości i 
jest znowu tylko częściową reformą. Niewątpli
wie uchwalenie tego projektu, opóźni uchwalenie 
ustawy o zwycząjńem po»tępowapiu w śpra- 
Wśćb SDomych. Mimo tc nie tylko me my-j 
ćlhny występować przeciw ućhtÓaieuio projektu, 
śle przeciwnie najgoręcej przemawiać m usimy za 
tem, aby projekt jak najprędzej przeszQdł ome 
Izby Rad" państwa i zyskał sankcyę cesarską. 
Projekt obejm uj bowiem sferę interesów, które 
niewątpliwie najbardziej potrzebują pomocy, t 
z ustawy korzystać będzie tk/aśnie ta część spo
łeczeństwa. której na szybkim wymiarze spra- 
witdliwości najwięcej zależy. Zwłoka, jakiej aozni. 
główne dzieło reformy sądownictwu cywilnego, 
może natomiasi, wyjść tylko na pożytek skrawy. 
Stosowanie nowej usuw y przyniesie niewątpliwie 
nowy zapas doświadczenia, a więc, nowy cenny

materyał , co tylko zbawienny wpłvw wywrze 
na kodyfikacyjną pracę ciał ustawodawczych

Obawiamy się jednak, aby Rada państwa idąc 
za życzeniem rz^dn i wnioskiem większości ko
mis/i. nie ograniczyła reformj na jedną warstwę 
społeczeństwa i musimy oświadczyć się stanowczo 
za zasadniczym wnioskiem 'mniejszości konńsyi, 
który w gruncie rzece] podziela równie*, i wię 
kszoś<- a nie chce przyjąć jeaynie Ze względu na 
oszczędność.

Otóż z tą osznzędnością raz zerwać powmniśiny, 
jeżeli sprawiedliwość nie nva dalej enromać ; &*%- 
dzić m anow um l U enw ak Redy państwa powin
na dać wyrai woli społeczeństwa, aby rząd raz 
zerwał z dawnym systemem bo reecnoałi się tu 
o najżywotniejsze, najistotniejsi© i na:większo in 
teresu obywateli, od szybkiego bowiem i do
brego wymiaru sprawiedhwości tiaiely byt i roz
wój ekonomiczny kraju. Tej manifestacji potrze
ba tem bardziej, że oszczędność może znowu zła
mać i zwichnąć całe dzieło reformy; g ó j!  jeśli 
ma panować aatycnczasorj brak sił sęaziouskifeh, 
dotychczasowe przeciążenie, to wtedy to, co zba- 
\  ieuiuin być powinno, klęską stać się może i)o 
tgubuą może być 6zybkosć postępo^ani* sądo
wego, jeśli mi powodować Dobieżnosł w sądzanm. 
G wnioskach większości i mniejsuosei musimy 
jednak pomowić onizernię

— To moje, nasze! — szepnęła Jagosia, bo 
głos j°j w piersiach zamierał.

M yńałą że zadziw i się, ucieszy, pochwali.
— Ano, toć ty teraz dziedziczka, jeno chatę 

stawiać i koni kupić parę, bo jeden nie obrobi 
takiego gospodarstwa, ha, ha, ha — śmiał się 
z ironią, rozstaw ■wszy nogi szeroko, rękami kie
szenie wypychając.

Jagosia Jeruchomo wpatrywała się w swoją 
własność. Pierwszy raz spostrzegła, że jej kawa
łeczek najmniejszym jest ze wszystkich, nie po
równywała go nigdy z mnemi. Myślała tylko za
wsze, o ile większym jest od zaguna, do którego 
wzdychał Antek. Nie wiedziała biedaczka, że ten 
zagon był tylko symbolem porządnego gospodar
stwa, z ktorego możnahy się utrzymać, nie szu
kając pomocy w służbie ni wyrobku. Pobudką 
do tych marzeń nie było próżniactwo, Antek nie 
znał po opieszałość, ua swojem pracowałby ze 
zdwojoną gorliwością, ale lubił rej wodzić, pra
gnął być pierwszym między pierwszymi, we wsi 
zaś tylko gospodarz gruntowy ma powagę, jego 
iił .Wił jedynie znajduje posłuch i uznanie.

lłrzez pobył w wojsku ambieya jego wzrosła. 
Wyuczy]^ sie. dobrze czytać i p'saó po rosyjsku, 
rachować nieźle, widział się zdolniejszym od wie 
lu innych przytem jak każdy „sołdat* uważał 
się za istotę uprzywilejowaną, za... .carskie dzie
cko"— Dlacr.egózby w,ęc nie miał zostać sołty
sem lub wójtem ?...

Dlatego, że aby dostąpić takich dostojeństw ,
trzeba mieć chatę własną j gospodarstw o.-------

Jakiś czas po przybyciu z wojska czuł się pra
wie zadowolonym. Debrze mu było między swoi
mi gć seffi go, podziwiali wszytej Przyniesionych 
parę rubli wydał na poczęstunki w karczmie, 
wsypał w skrzypce i basy. W zamian zyskiwał 
poszanowanie mi żczyzn i całusy dziewcząt, a mu- 
zyka zawsze grała na jego nutę*)- 

Ale niedługi' to trwało. .
Ruble się wyczerpały, z niemi znikała populąi - 

ność Antka. Zaczęto się wyśmiewać, ze chłop sil
ny i zdrów iak ryba, roboty się żadnej nie ima. 

Jagosia tymczasem schła do reszty z aału i

*) Kto wsypie pieniądze do akrzypek, stąje przeć 
muzyką, śpiewa n* swoją nutę, a m a z y k a  ją chwyt* 
i wygrywa.

desperacyi. Na toż lat szesć czekała harowała 
jak bydlę, żeby go teraz widzieć próżniakiem, 
rozpustnikiem i pijaczyną?

Ale Antek nie był żadnym z nich. Trochę po- 
nulał, ot tak sobie na uciechę powrotu do swo 
ich, wprędce się jednak opamiętał i zaczął myśieć 
o sobie.

Poszedł do dworu przypomnieć, pokłonić się 
panu. Nie lubił karku uchylać przed nikim, ale 
miał pian, w wykonaniu którego potrzebną mu 
była pomoc dziedzica.

Widać umiał sobte zyskać łaskę pana, bo ten 
umyślnie do powiatu pojechał pogadać o nim 
z naczelnikiem. Poszedł też i Antek do niego 
raz i drugi.

Rezultatem tych odwiedzin było, że Antek do
stał posadę pisarza przy wójcie. Dopieroż się lu
dzie dziwowali, te  biednego znajdę, którego znali 
podfossmanim, takie szczęście spotkało.

Jagosia w pierwszej chwili ucieszyła się bar
dzo. ,N a gody sprawią wesele* nareszcie docka 
się tego, że samą jak palec na Bożym świecie 
nie ostanie. Będzie mieć nooj ‘go i to jeszcze ja
kiego iwarneyo i... pisarza z samej kam ylaryj*Ł.

Przymknęła oezy, żeby na to szczęście swoja 
choć jak przez sen popatrzeć— Naraz zerwała 
się, jakby ją gad jaki ukąsił. Przed oczyma prze
sunęła jej się postać żony poprzedniego pisarza 
strojna w salopę z ogromnym zół.yui Kołnierzom 
futnarym  i... kapelusz Jakże to będzie. 7eby je
dna pisarzowa chodziła w furrzt i k,lp t  us'C , a 
druga w chustce ua głowie?... Smutne przeczu
cie ścisnęło jej serce.

Z akefi uaoaowej.

Dzisiaj lub jutro skoucztćo;  sig powinny, r a 
die dotychczasowych zapowiedzi, konfereneye u- 
goduwe w Wiedniu. Reasumując tc wszystko, co 
dotąd o men dószłi de publicznej wiadpmopci a 
nie wcuodząc rół noeżesnie w zbyt surową I r j  
wdziwości i autentyczności ijeh  p r y  w a t n y c h  
przeważnie donmateń, — pręychodrim- ostate
cznie do przekonania, że w z a s a d z i e  z g o 
d z i ł y  s i g  . obi e  s M ę p y :  ną podzia. yady 
kul t a o  krajowej, jw jjpw ne normy, wędle jctó- 
łycb fiitkjjśdane i pPzyt lywąpe będą szkoły mniej
szości narodowościowych w zanjynietych okrę
gach językowych, a tem samem zgodzi, sig .you- 
śiaho na wytknięcit linii dema^kacyjnej między 
czesk(_ a niemiecką częścią kraju, względnie, po
wzięto pewne uchwały co do t. zw. z a m k n i ę 
t y c h  o k - ę g ó w  j ę z j k o w y c h .  Nr podstawie 
tego podziali zgodzono się również na  utworze
nie nor»ei nowej Izby handlowej we wschodniej 
części kraju, prawdopodobnie w Królodworze 
(Koenigraeizu) mb Chruaimie, a nadanie Izbie 
handlowe’ u L i b e r e m  charaloen’ . niemie
ckiego. zŁuiias. ją uzięlić n* cy^ką. i njepijeckę. 
Przy tej sposobności bardzo sprytni* zdmaąo o- 
minąc kwestyg zwiętszeuU przez tp licfb j .re-

Sejini.e i

niuiig, n  iu m iin . uyu» a  mul llwocb iwbvt , ,VU
cza» g d y  dotąÓ w ą  liczbę w ybierała  sam a (^iaba 
h in d id w a  w ł radzc

lilii............ ...............................MII ..............

Wójt, Jan Gęgołek, był człowiekiem głupim . 
a próżnym jak paw. Ożemł się z kuionką*), za 
którą v>ziął spore pieniądze i mały domek dre
wniany na przedmi°ściu. Po strąceniu podatku i 
juaprawek (a stary grat potrzebował ieb niemało), 
żadnego prawie nie mieli z niego dochodu. Wój
towi pochlebiało przecie, żc się i do gruntowych 
Igospodarzy i do katnttntcengch kulonow liczyć 
imoże. Temu też chyba zawdzięcza wybór na go- 
dnosć wójta, którą zresztą zwykle piastują naj
więksi we wsi idyoci.

*) Mieszczanka z małego miaeteoua.

Gęgołek um iał robić minę.
Między chłopstwem znaczy to więcę,, niż przy

puszczać można. Kiedy stąpał uroczyście w urzę
dowym łańcuchu z mentalem *), zawieszonym na 
czarnej kapocie, w okrągłym także czarnym ka> 
peluszu z powagą nasuniętym ua uazy, a w bu
tach za kolana karbowanych jak miech harmo
nijki, radowały się chłopskie serca, że takiego 
mają w Gęgołku przedstawiciela.

Wójtowa była kobietą także bardzo próżną, 
przytem śmiesznie pretensyonalną i tradeącą z 
miejska. Nosiła szal i czopeli z kolorowych wstą
żek i tiulików upięty.

R odziny Gęgołków dopełn iała  siedm nasto le tn ia  
K arolcia, g łup ie cielątko wiejskie, zawojowane 
przez matkę, nie wiedzące, czy je s t p a n n ą , czy 
wiejską dziew czyną. Do kościoła kabała jej m a 
tka ze w szystkich sił ściągać figurę, cały tydzień 
rozpychaną serem  i m aślanką, to te i  biedaczka 
n igdy do episto ły  m szj św. r i e  doczytała, bo jej 
potem  skakały litery  przed  oczym a, nibv ogniste 
języki. W ychodził* z nabożeństw a nieprzytom na 
p raw ie , przypom inająca barw a kw iat piwonii.

— Jak ie  też to hća eefco**) ma ta wójiowna,—  
szeptały między sobą kumoszki.

Dwóch iuz p iserzy  zmieniło się za urzędow a
nia Gęgołka. Żaden z .g iu p im , a upartym  człe
kiem  długo w ytrzym ać nie m ó g ł; wójtowa też nie 
znosiła obok jieb ie  pisarzow ej, pokaźniejszej i u- 
k ładniejsząj od niej.

Z radością powitali nominaeyę Antka. Wójt się 
przed dawnym jK-dfostmanim nie będzie waty' 
dził swej nieumiejętności, — wójtowej czepków 
i szala nie zaćmi salopa ani kapelusz z piórem.

Ano — w kaueelary! szło jako tako. Czasem 
wzywano dla porad] nauczyciela wioskow ‘g o , 
niekiedy odesłśno z powiatu papiery t  noS'n* 
ale czasem też sam Antek napisał i dobrze by
ło. Z czasem wnrawił się. tak , że niczyjej po- 
moey nie potrzebował.

Przemieni! się też na .surdutowego", bo ina
czej nie wypadało nosić się panu pisarzowi r  ci 
nawet, en go znal podfoszmanim zaczęli et’ wo
łać .panie Jantoni*.

Biedn%'.Jugosia.., sami. me wiedziała czy s.ę 
cieszyc, 6i~ucić taką odmianą losu J ntba. Oj

*) MedaL
**) Ssezegńlni, ładu

2 ’mie-

wolałaby chvba widzieć go w kaooeie. polowym 
albo karbowym przy dworze.... *

Rzadko teraz do niej zag iądal, tfotaseząc si 
ząięciam, wyjazdrmi Ona też w  lego obecności 
czuła się nieśmiałą i przygL jbioną on wrh»u>- 
tcy — ona licha, stel>na wiijaka wndbmcb. Pfzfeć 
oczyma jaj prtosnwałt S.ę pisarzowe w  /m odu
sie i saiopie s futrzanym kołnierzem.

Przj końcu adwentu, cos ladzie o pisirtu i 
wójtównib przebąkiwać zaczęli. Do Jagds śff< * 
tych szeptów nie dochodzko. śm lan t, się, y ^ ie j 
po cichu, ale nikt odwag1' n.e mt*ł pokuJw— 
sierotę ostatniej i jedynej szczęścia nwłiwn

Dziwiła aię tylkb. czemu Jąńtoi_i, (w myśL na
wet me śmiałi go Aotktem nazywać), ńic o r e -  
selu nie wspomina. Grody za p ase rt, dłużej juz 
przecie czekać ni* oęda

Ańtkowf tymczasem nie z Jagosią wesele b jło  
9 głowie.

Ludzie nic bez racyl łączyli jego imię 
niem wójtownej.

Wieczorem, w Gońce oomostwa wójto,w*Ko 
otulona w ihufrtkę, cotizień K arólta ezekku fla
AńtosiK Ohoć mróz byva] s iarc ifsty , i  usta
Me marzły, ogrzewane ciepiem cafiechów wsk- 
temnyeh.

Wojtow J widać n o  obeć] b f łr  tn gru^izńii 
wj ej  własnym gdlćbG ku, bo nlgay w teńcas Ho 
sieńi nie wyszła, an, córki nic wołała dt fohóty.

N®! coż? —  mówił raz Gęgołek do Zoriy 
półgłosem, gdv drzwi za Karollń' się zamknęły

— Ano co ? wydamy ją  za me^f i kwita. Tv 
przy zięciu pilarzu r  wójtośtWi me żrećis?, abo 
cl z tem źle?

- -  Tylko, żę on g d itn a  wieUta, m gruntu t t -  
wałka, ni chaty włksnej fiie ń r i

— A cMh to : za dbama dhciąłbys dw hfojk 
cśórkę rodzoną ? zi urz^M kl mV V dlśl? 6ruiira 
mamy saAaić, " 4  mieli ghiA t, bó. pół 
kancylaryji na mfeizlratrtr przeznaczone • a zresz
tą przecie rra*s'z’e‘g o dohni i 'kaailrtfłęy tt
do grohń nie zabierzemy, jeno je  redrnacteł źo- 
stawimy. , w

— A d y i p raw da, — źgodnii zskofioffł wójt.
fDói. nisw.
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Tradne przypuściłaby sprawy te z a ła tw io n o  w 
zapalności tak aby uchwały powzięte w tym 
względzie miały formę ustawodawczą, co najwy
żej zgodzono się n - zasadnicze normy, pozosta
wiając rządowi wykończenie proiektów ustawo
dawczych lub wydanie odnośnych rozporządzeń, 
na których treść główną i myśl przewodnią zgo
dziły się «b<e strony* v  prowadzenie w życie 
tych rozporządzeń, czy ustaw, wywołać może je
dnakowoż trudności, z któremi nie liczono się. 
szkicując w ogólnych zarysach plan akcyi ugo
dowej. Załatwienie więc kwestyj spornych, któ
rych źródło tkwi w wiekowych stosunkach obu 
narodowości, przy zielonym stoliku w biurze pre- 
zydyalnem w W iedniu, — a wykonywanie po
wziętych ucLwał, mogą bardzo odmienne przy
brać barwy i znaczne wykazać różnice.

Pozostaje do załatwienia kwesrya zasadnicza: 
j ę z y k  u r z ę d o w y  w sądach i urzędach admi
nistracyjnych. Od załatwienia tej sprawy zależeć 
będzie ostateczny rezultat konfereucyj ugodowych. 
Na tym szkopule utknęły też obrady już przed 
paru dniami, — a wnioskując z lakonicznych biu- 
Iełynów urzędowych, nie poauwąią się naprzód. 
Wiadomości Jakie w tym względzie spotykamy 
w dziennikach czeskich, streszczają się w nastę
pujących danych

Obrady dotarły właściwie wczoraj dopiero do 
punktu krytycznego. Przewidywania, że sprze
czności w zapatrywaniach dopiero przy rozpra
wach w k w e s t y i  j ę z y k o w e j  w całej pełni 
się uwydatnią, okazały się uzasadnione. Przez 
pełnych cztery godzin roztrząsano we środę tak 
zwane sprawy sądownicze, t. j. dyskutowano o 
równoup, iwni“niu obu języków krąjowych w są
dach czeskich; nie przyszło jednira do zgody w 
ząpażrjwaniach ua kwestye ogólne. Niemcy ob- 
stuią przy tem, że u r e g u l o w a n i e  s p r a w  
j ę z y k o w y c h  ' e s t k w e s ł y ą  p a ń s t w o w ą  
i t y l k o  o k r e ś l o n ą  b y ć  m o ż e  p r z e z  u- 
s t a w ę  p a ń s t w o w ą ,  ktćraby w równej mierze 
atosowaną być mogła w e w s z y s t k i c h  k r a -  
i a e b  k o r o n n y c h .  Naturalnie delegaci czescy 
oświadczyli się p r z e c i w k o  temu żądaniu, któ
re ustaliłoby ostatecznie wygórowane pretensye 
Niemców do stanowiska jeżyka niemieckiego w 
państwie D o z g o d y  w z a p a t r y w a n i a c h  
d o t ą d  n i e  p r z y s z ł o  i czekać musimy, czyli 
dalszy ciąg rozpraw nie złagodzi różnicy zdań. 
Teraz, gdy obie strony zaznaczyły swe stanowi
sko, powinien r z ą d  zabrać głos. Spodziewano 
się już w c z o r a j ,  że albo hr. T a a f f e ,  albo 
hr. S c h o e n b o r n  dadzą wyraz zapatrywań 
rządn w tej kwestyi. Jak dfuge tedy do zasadni
czej nia przyjdzie zgody w kwestyi równoupra
wnienia obu języków krajowych, lub jak długo 
nie zjawi się projekt jakiś nowy i pośredni, tak 
długo do rozprawy szczegółowej o rozgraniczeniu 
okręgów sądowych wedle narodowości przyjść 
nie może. W fazie omii ięcia, lub ubunięcia tego 
szkopułu, pozostałaby do załatwienia tylko kwe- 
sty i k u r y i  n a r o d o w y c h  w Seimie, co je
dnak Lie nastręczałoby już nieprzebytych trudno
ści.

W ogóle w dziennikach wiedeńskich które
% n z i i  bardzo ró io w o  Tfftfriiitrywn fr  a iu  spo- 
dziewany rezultat całej akcyi ugodowej zapano
wał od paru dni ton pessymistyczny. i>  dobrze 
wróżący o fina'e pojednawczego dziel? hr. Taaf- 
fego.
fc l W W — a n w w nu K rrjrr +
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(§.) Znowu optymiści ugodowi doznali zaw»du 
Oto od dwóch dni toczą się bezowocne rozprawy 
w czesko-niemieckiej konferencji nad rozgrani
czeniem okręgów językowych i sprawą językową 
przy sądach. (JzeBi stoją niezachwianie na prawno- 
pdityianem  Btanowisku w tej sprawie, żądając u- 
znonia języka czeskiego jako krąjowego w całem 
królestwie Czćskieńi, podczas kiedy Niemcy dążą 
do wręcz przeciwnego rezultat i. Czesi formułują 
konkretna swe żądań !e co do języka sądowego 
w ten sposób, iż żądają oni. żeby przy stjdaeh 
w okręgach niemieckich był jeden urzędnik wła

dający językiem czeskim i żeby w tychże okrę
gach odpowiadano na podania czeskio po czesku. 
Niemcy zezwalają natomiast tylko na tłómacza, 
zgadzają się na wnoszenie podań czeskich do są
dów niemieckich, żądają atoli ż«by na czeskie po
dania odpowiadano po niemiecku. Z tego wynika, 
że właściwie zachodzi tylko różnica co do tego 
czy przy sądach w okręgach niemieckich ma funk- 
cyonować tłumacz lub urzędnik umiejący po cze
sku, j,ako też co do tego, czy na podania czeskie 
ma być odp<- wiedź udzielaną w języku niemie
ckim lub czeskim. Na pozór zdawałoby się. że 
zach idrąca różnica nie jest zbyt wielką i że nie 
pi zedstawiu jako taka zbytniej trudności do wza
jemnego porozumienia się. Tak byłoby też isto
tnie, gdyby w danym wypadku nie zachodziły 
w a ż n e  z a s a d n  e z e  w z g l ę d y ,  które i poza 
o b r ę b e m  C z e c h  p o w i n n y  ś c i ą g a ć  n a  
s i e b i e  u w a ż n ą ,  b a c z n o ś ć  z powodu, że 
c h o d z i  t u  o p r a k t y c z n e  o k r e ś l e n i e  
p r a w  j ę z y k a  k - aj  o w e g o  i ż e  u c h w a ł a ,  
j a k a b y p o d t j m  w z g l ę d e m  p r z y  s a n 
k c j i  r z ą d o w e j  n a s t ą p i ł o ,  m o g ł a b y  t w o 
r z y ć  p r e c e d e n s  d l a  i n n y c h  k r a j ó w  
k o r o n n y e h l u b  t ez  s t w o r z y ć  p o d s t a w ę  
k o n k r e t n ą  d l a  o g ó l n e j ,  p a ń s t w o w e j  
u s t a w y  n a r o d o w o ś c i o w e j  d l a  k r a 
j ó w  o m i ę s z a n e j  l u d n o ś c i .  Czesi zatem 
broniąc praw swego języka jako kraiowego, stoją 
poniekąd na ogólniejszem stanowisku, ? dlatego 
zasługgją też i na zewnętrzne poparcie względnie 
interesów m ych innych narodowości

Rząd z swej strony czyni wszelki* usiłowania, 
ażeby przynajmniej zbliżyć niemieckie i czeskie 
żądania w tej sprawie do siebie. ,n  tym celu też 
konferował minister sprawiedliwości hr. Schoen
born wczor y bardzo długo z dr. Rlegerem, dziś 
zas s gremium czeskich delogatów konferencyj
nych, jak się dowiadgję, bezowocnie.

Sprawa p r a g m a  t y k  i s ł u  ż b o w ej  d l a u -  
r z ę d n i k ó w  p a ń s t w o w y c h  jddawna zaj

muje jak najżywiej koła interesowane. Mnóstwo 
też uchwalono w tei sprawie rezolucyj na najroz
maitszy eh zgromadzeniach — bez skutku. Dowia- 
dują się z dobrego źródła, że rząd postanowił 
nie wydać pragmatyki służbowej dia urzędników 
państwowych, lecz, że chce natomiast skodyfiko- 
wać odnośne nnrmalia, rozrzucone po rozmaitych

•esarskich patentach, dekretach dworskich i roz
porządzeniach r.iinisteryalnych.

Z Lizbony.
Dyplomatyczna klęska Portugalii w zatargu z 

-śnglią silnie oddziałała na sytuacyę wewnętrzną, 
przedewszystkiem zaś wywołała, jak wiadomo, 
nieuniknioną zmianę gabinetu. Ustępujący mini
ster B a r r o s G o m e z  miał jeszcze jeden przy
kry obowiązek do spełnienia — musiał udać się 
osobiście do reprezentanta Auglii, by wyrazić u- 
bolewanie rządu portugalskiego z powodu zhez- 
czeszezenia herbów angielskich podczas rozruchów 
w Lizbonie i zapewnić, że winni będą ukarani. 
Panowanie don Carlosa rozpoczyna się, bądż-co- 
bądź, pod wróżbą niepomyślną dla uroku panu
jącej dynastyi.

Powołany przez króla do utworzenia nowego 
gabinetu S e r p a - P i m e n t e l  jest przywódcą 
liberalnych konserwatystów i był jedynym człon
kiem rady stanu, który zaprotestował przeciwko 
uległości wobec ultim atum  Anglii. Pomimo tego 
powołania Serpa-Pimentela do steru rządu nie 
można uważać za demonstracyę przeciwko Anglii, 
gdyż był on zawsze dobrze Widziany u dyploma- 
cyi angielskiej, trzymał się bowiem zasady, że a- 
frykańska polityka Portugalii rozwijać się powin
na w ścisłem porozumieniu z Anglią, podczas 
gdy Barros Gomez uważany był za przeciwnika 
Anglii słuchającego rozkazów z Berlina. W Li
zbonie spodziewają się, że nowy prezydent mini
strów znaj Izie sposób złagodzenia stosunków z 
Anglią a zarazem energicznie bronie będzie inte
resów portugalskich w Afryce, zwłaszcza że nie 
brak mu dokładnej fachowej znajomości przed
miotu, gdyż on właściwie był pierwszym pleni
potentem Portugalii na afrykańskiej konferencyi 
w Berlinie 1884.

O składzie nowego ministerstwa niema jeszcze 
dokładnych mforinacyj. Ostatnie telegramy wymie
niają jako kandydatów'- R i b e i r o  na ministra 
spraw zagranicznych. P i n h e i r o - C h a g a s  na 
mimsira wojny, V a z ’a na ministra skarbu, 
Frederieo A r o u c a na ministra robót publicz
nych.

Czy Serpa-Pimentelowi uda się utworzyć trwały 
gabinet, przyszłość dopiero pokaże. Będzie ot, 
miał do czynienia nietylko z dyplomatycznemi 
ale i z wewnętrznemi trudnościami. Rozruchy li- 
zoońskie dały bowiem hasło do ożywionej agita
c ji w całym kraju i zwolennicy tronu obawiają 
się, że żywioł republikański nie omieszka wyzy
skać tego ruchu na własną korzyść. Najwięcej o- 
bawiać się podobno należy wybuchu powstania 
r publikańskiego w Lizbonie i w Oporto, Takie 
lnformacye otrzymał od swych agen tów  rząd ma
drycki i obawia się, by to nie oddziałało zachę
cająco na republikanów hiszpańskich, którzy pod
trzymują blizkie stosunki z portugalskimi. Wobec 
tego zarządzono s urowe środki ostrożności i 
wzmocnieno załogi w B a d a j o z ,  P o n t e v e -  
d r a i w innych miastach pogranicznych.

Społeczeństwo portugalskie, w słusznem obu
rzeniu patryotyczuem. postanowiła karać Ańglię 
ostracyzmem, zarówno w stosunkach towarzyskich, 
jak i w handlowych. Na zebraniach publicznych 
nie może się teraz ukazać Anglik, by go nie wy- 
szyitono i nie okazano mu wzgardy; towary an 
gielskie znajdują znacznie mniejszy odbyt; i two
rzy się „ l i g a  p a t r y o t y c z n a*, by kierować 
tym ruchem i organizować manifesiaeye antian- 
giel skie.

W Anglii opinia jest podzielona. Organa kon
serwatywne, od Standardu  do T m csa  z szowi- 
nUtycznem uniesieniem chwalą postępowanie 
Sansburv'ego i zachwycają się redakcją jego ul
timatum, nadmieniając, iż przypomina ono pio
runy polityki rzymskiej przeciwko Kartaginie. 
Ale podczas gdy Times radzi zastósować „inne, 
energiczniejsze środki w Afryce w razie, gdyby 
Portugalia niezdolną była okie»zać niesfornych i 
buntowniczych żyw, ołów. bądź w metropolii bądź 
w koloniach*— odzywają się także głosy, z innego 
stanowiska oceniające ów świetny „dyplomatyczny 
tryumf W. Brytanii. D aily News wyrażają zadowo
lenie, że „roztropność Portugalii wybawiła rząd 
krolowej Wiktoryi z wielkiego kłopotu, wyprowa
dziła go bowiem z położenia, prowadzącego do 
użycia siły zbrojnej, w które sam się rzucił nieo
patrznie*.

„Lord Salisbury — pisze organ liberalny — 
powinien teraz uczynić rządowi portugalskiemu 
propozycye praktyczne w widokach rozwiązania 
konfliktu przez dokładne uregulowanie stosnn- 
ków terytoryaluych*. Słowa te ujmują istotnie 
rdzeń kwestyi spornej, który pozostaje niewzru
szonym, pomimo owego efektownego eoap de 
force, który tak zachwycił rządową prasę angiel
ską. 1 tiyumfalne hymny angielskiego szowini
zmu nie zagłuszą roztropnej krytyki i oględnego 
sceptycyzmu liberalnej części angielskiego społe
czeństwa.

Przegląd polityczny.
K r a k & w ,  1 7  styesnia.

Wieści o rekonstrukcji gabinetu austryackiego 
n.e są widocznie wszelkiej pozbawione podstawy, 
jeśli staroczeska Politik  taką zamieszcza wiado
mość:

„Moźliwem jest z_iste, że minister F a l k e n -  
h a y n z powodu złego stanu zdrowia t ę s k n i  
z a  s p o c z y n k i e m ;  stanowisko ministra Du- 
n a j e w s k i e g o  jest natomiast tak silne, że o 
zmianie w kierownictwie ministerstwem skarbu 
myśleć nie można, chyba gdyby minister skarbu 
z własnej chęci usunął się od urzędowania.*

We Środę zebrała się w m i n i s t e r s t w i e  
h a n d l u ,  pod przewodnictwem radcy dworu B r  a- 
c h e 11 e g o, konfereneya, na którą otrzymali za
proszenie s e k r e t a r z e  w s z y s t k i c h  au-  
s t r y a c k i c h  I z b  h a n d l o w y c h .  Celem kon- 
ferenc; i jest najpierw ułożenie jednolitego sze- 
matu ila opracowywania statystyki przemysłowej, 
do której wydawania Izby handlowe 6ą obowią
zane prawie co lat pięć. Drugim przedmiotem 
będą przepisy wykonawcze dc ustawy o ochro
nie marek uandlowych.

Z  A*emiee.
Pruska mowa tionowa, jak i poprzednie, od

znacza się tonem suchym, formą referatu urzę
dowego o tem, co się stało lub o tem, co zrobić 
zamierzono. Nawet ten ustęp, w którym krótko 
oświadczono, że „stosunki Niemiec do państw o- 
ściennych są na wszystkie strony dobre,* wygło
szony był tak samo sucho, jak ustęp, zapowiadający 
reformę podafków. Wspomniany ustęp o stosun
kach. do państw ościennych jest jedynym, który 
dotyczy spraw zagranicznych, rząd pruski bowiem 
trzyma się zasady, że polityka zagraniczna nale
ży wyłąeznie do parlamentu niemieckiego; takiem 
przestrzeganiem zasady chce rząd pruski dać 
przykład państwom związkowym, aby one także 
nie wciągały spraw zagranicznych w obrady sej
mów krajowyrh. Bardzo to wygodnie dia Prus, o- 
ne bowiem dzierżą w swych rękach cały ster 
polityki zagranicznej, tak w radzie zw ązkowei, jak 
w parlamencie.

Zapowiedź reformy podatków nie obudzą wiel
kich nadziei: takich zapowiedzi było już kilka, o- 
statnia w zimowej sesyi roku przeszłego, a do 
wykonania nie przyszło.

Ważną reformę stosunków rolniczych może 
sprowadzić zapowiedziane urządzenie instytucji 
kredytowej mającej waiwiać włościanom nabywa
nie gruntów w ten sposób, iż włościanin przyj- 
dzis w posiadanie ziem: bez wydania gotówki, 
ledyuie przy regularnej spłacie dorocznej renty. 
W ten sposób powstałyB^ niejako dzi“iżawv wie
czyste ziemi, której właścicielem będzie skarb 
państwa.

Zdanie dzienników o nr.owie tronowej jest ró
wnie chłodne, 'nk sama mowa. Nat Ztq pisze : 
,MoWa tronowa odpowiada skromnym oczekiwa
niom ; nawet zapowiedź reformy podatkowej uie 
zmienia miary tych oczekiwań, bo forma tej za
powiedzi nie pozwala przypuszczać, że przedło
żenie rządowe o tej reformie pojawi się na tej 
sesyi*.

Voss. Ztg. znowu pisze: „Mowa tronowa za
powiada przedłożenia, których nie oczekiwano, 
przeciwnie przedłożenia, które dawno już były 
zapowiadane, usuwa w daleką niepewną przy
szłość. Zmowy robotników' i bezrobocia traktuje 
tak obszernie i tak ostro, że budzi zdziwieni-' 
tem więcej uzasadnione, iż równocześnie nie za
powiada żadnych projektów do ustaw na tem 
polu*.

W  całych Niemczecłr przygotowania dó w ybo
rów są bardzo ożywione. Mimo kartelu stronni
ctwo narodowo-liberalne oświadczyło się stano
wczo przeciw' kandydaturom II innnersteina w 
Bielefeldzie i Stoekera w Siegen Jak kandyda
turę Har noersteina chcieli konserwatyści poprzeć 
śmiałem twierdzeniem, iż cesarz jej sprzyja, tak 
teraz pastorowie rozgłaszają, że kandydatura Stoe
kera jest zgodną z życzeniem wmarzowej.

Rozprawy w parliHlMHttie ni kim toczą się 
żwawo. Z tagii pow odu p rzypus / , 0  Ą- że ustawa 
praeciw socyaiistom przyjdzie je s z ’Zc na porzą
dek dzienny w pełnym parlamencie. Ale przy
puszczenie to nie ma podstawy o t le, że uchwa
lenie tej ustuTłjr niema żadnych wid :-kow powo
dzenia w in te resie  rządn jeży zaś raczej usuwać 
sposobność, w któ ej m a J M ^ L g j^ to y d & tn ić  wy
raźnie niezgoda s tro n u ie tJ jH H ^ ^ Ł ib e ra in * g o

n i e p o r o z u m i e ń . w i a r y  
dziennikom, które^T pcj^W ają, że ks. Bismark 
wreszcie przybędzie do Berlina, aby osobiście bro
nić ustawy przeciw socjalistom.

U generała de B areaila .
Jeden z najzdolniejszych i najwięcej szanowa

nych przywódców bonapartyzrnu, generał d u B ar- 
r a i l ,  przyjmował u siebie ubiegłej niedzieli sto
warzyszenia i komitety bonapartystyczne. Na cze
le deputacyi zn&idował się generalny delegat ks. 
Wikfora Napoleona Juliusz L e g o u i .  W odpo
wiedz: na pozdrowienie p. Legoui, generał du 
Barrail przemówił w te słow a:

Z radością widzę, że pozostajecie panowie nie
wzruszenie wierni waszemu wyznaniu polityczne
mu i że program nasz nie stracił przychylności 
ludu, bo te kilka dezercyj, spowodowanych wy- 
niLiem wyborów powszechnych, nie pochodzą od 
ludu. Lud ma wdzięczną duszę i zachował w ser
cu niewygasłe wspomnienie dobrodziejstw napo
leońskich rządów. Nie dbamy zresztą o tych ego
istycznych zbiegow-karyerowiczów. Ich odłącze
nie nie przynosi uszczerbku ani naszej doktrynie, 
ani sile naszej partyi. Podstawę i zasadę zawsze 
stanowi dla nas idea narodowego zwierzchnic
twa. Kto ośmieli się podać w wątpliwość słusz
ność i legalność tego sztandaru? A zatem roz
winąć nam trzeba śmiało i otwarcie nasz sztan
dar, by się mogli skupić obok niego wszyscy ci, 
którzy chcą odwołania do ludu. Po za tem wszy
stko jest kłamstwem, pozorem, nadużyciem wła
dzy i nie daje rękojmi jutra.*

W rozmowie, jaka potem nastąpiła, zapewniał 
generał du Barrail, że Napoleon III wcale nie 
życzył sobie ostatniej wojny z Niemcami i udzie
lił komitetom kilka wskazówek co do akcyi wy
borczej. .

Pomijając wzmiankę o dobrodziejstwach rządów 
napoleońskich, która nastręcza prasie republikań
skiej obfity temat do polemiki, zwracamy uwagę, 
że programowe hasło du B a r r a i l ’ a skromniej 
brzmi obecnie niż przed półrokiem. Zasada „od
wołania do ludu* zacnowanu, ale nie ma tu już 
wyraźnej mowy orewizyi konstytuancie, ani o Bou- 
langerze, nie ma tego wyzywąjącego tonu i tej 
wia-y w zwycięstwo.

Taktyka robotników belgijskich.
W wysokim stopniu pouczające widowsko 

przedstawia kończący się obecnie strajk górników 
w Belgii. Nigdy jeszcze zmowa nie była prowa
dzona, z taką karnością i roztropnością, jak obe
cna. Wszystko odbyło się legalnie i w porządicu, 
a jednsk do końca wytrwali robotnicy w swych 
żądaniach. Sprawiło to skutek. Pod presyą opinii 
publicznej, która oświadczyła się stanowczo za 
robotnikami, postanowili dyrektorowie kopalń od
być jeszcze jednę wspólną naradę. Dwa najwię
ksze towarzystwa akcyjne uczyniły już robotni
kom u s t ę p s t w o  co do  d ł u g o ś c i  d n i a  
r o o o c z i  g '  Zgromadzenie dyrektorów poszło 
za tym przykładem, iw  w i ę k s z e j  c z ę ś c i  ko 
p a l ń  C h a r l e r o i  z r e d u k o w a n o  d z i e ń  
r o b o c z y  » j e d n ę  g o d z i n ę ,  równocześnie 
udzielone niewielkiego podwyższeń a płacy Wra 
żenie było uaiychmiastowem i w jednej chwili 
przerwało zmowę. Wielki meeting robotniczy u- 
chwalił, by natychmiast podjęto na nowo robotę. 
Do ostatniej .chwili zachowali robotnicy jedność i

zgodę: jak jeden mąż rozpoczęli strejk, .jak jeden 
mąż powrócili we środę do pracy. Ta karność, 
ta jedność akcyi nadały szczególniejszy charakter 
zmowie. To nowa taktyka zmowy, co raz wy
raźniej występująca po obi’ stronach Renu. De- 
mokracya robotnicza chce być rozumną i ma 
juz swą strategię. Tutaj na praktyce sprawdza się 
tc, co można byio już odczuć, słuchając obrad 
kongresu socyalistów, który odbył się w Paryżu 
podczas wystawy powszechnej. Ta postępowa 
ewolucya klasy roboczej w zachodniej Europie, 
stopniowe dojrzewanie polityczne robotników, 
zw aeaących się od rewolucyi socjalne; ku legal- 
uej walce ekonomicznej— nie da się zaprzeczyć. 
W miarę moralnego i politycznego kształcenia 
się klasy roboczej, tem większa odpowiedzialność 
spada na rządy, które też powinny poważnie za
jąć się kwestyą ustawodawstwa robotniczego ce
lem polepszenia hytu i podniesienia umysłowego 
poziomi klasy pracującej. Wracając do zmowy 
belgijskiej nadmienić wypada, że inne okręgi 
przemyłowe nie poszły dotychczas za przykładem 
okręgu Charleroi, zachodzi więc obawa, aby upór 
niektórych właścicieli kopalń nie wywołał pono
wnego wybuchu zmowy,

M syr. Zaleski.
Dzienniki pa-yskie donoszą, iż nasz rodak msgr. 

Z a l e s k i ,  mianowany niedawno radcą nuneya- 
turv papieskiej w Paryżu na miejsce msgra Ave- 
rardi, p-zybył już do stolicy francuskiej.

Msgr. Zaleski, piałat domu papieskiego, odzna
cza się zdaniem prasy paryskiej wysoką lnteh- 
gencyą i wielką kompetencyą w sprawach dy 
plomatycznych. Leon XIII, który go baidzo ce
ni i poważa, zaszczycał go ważnemi misyami dy- 
plomutycznerui. W 1887 roku był on przydzielony 
msgr. Ruftowi Seilla, wysłannikowi kuryi rzym
skiej do królowej Wiktoryi z okazyi jej pięćdzie
sięcioletniego jubileuszu. Msgr. Zaleski mówi kil
koma językami, a francuskim włada doskonale. 
Liczy lat 35.

Z Rosyi.
Z Londynu telegrafują do wiedeńskiej Pressy 

o odkryciu nowego sprzysiężenia na życie cara.
W a j e j k ó w ,  pułkownik gwardyi konnej i wie

lu oficerów petersburskiego garnizonu, podejrza
nych o udział w spisku, odebrało sobie życie. 
Codziennie odbywają się liczue aresztowania po
między oficerami armii lądowej i marynarki, ja- 
koteż pomiędzy urzędnikami, należącymi do dwo
ru carskiego.

Jakkolwiek w ostatnich czasach powtarzały się 
kilkakrotnie podobne doniesienia o spiskach, tak 
że w końcu traciły cechę wiarogodności, to po
wyższy telegram, podający szczegółovre wiado
mości, zdaje się z autentycznego pochodzić źró
dła i zasługiwać na wiarę.

Tymczasem mnożą się w Petersburgu objawy 
pokojowe. Dziennik urzędowy ogłosił świeżo od
ręczne pismo carskie do generalnego gubernato
ra moskiewskiego, w którem czytamy następują
ce godne uwagi słowa: „Przy rozpoczęciu No
wego RołU proszę Boga, ażeby wewnętrzne siły 
naszej ukochanej ojczyzny mogły się rozwinąć
w śród p o k o j o w y c h  s t o s u n k ó w ,  k t ó r y c h  
p r a z n e  n ry  w s~zy v v j  -a i ł i  h ,  -  -  - -r F.„ 
s t k i c h  u s z c z ę ś l i w i ć  z d o ł a j ą * .

Niedawno donosiły dzienniki, że minister woj
ny W a n n o w s k i  ma otrzymać dymisyę i zo
stać gubernatorem generalnym prowincyj kauka 
skich. Obecnie przybywa do Petersburga dotych
czasowy gubernator kaukaski ks. D u n d u k o w- 
K o r s a k o w ,  o którym onowiadają, że życzy so- 
Die z posady swojej ustąpić. Jako następcę jego 
wymieniają jeduak generała - lejfnauta S z e r e -  
m e t j e as a.

Zdrowie w. ks. Mikołaja polepszyło się cokol
wiek ; hr. Ignatiew, o którego groźnej chorobie 
donosiliśmy, jcst bliskim wyzdrowienia.

Rozbrojenie powszechne.
Nierai podnoszono kwestyę powszechnego rozbro

jenia, ale traktowano ją  zwykle ze stanowiska teo
retycznego, jako marzenie filozofów, nie mające pra
ktycznej poastawy. Moltke dał niegdyś stanowczą 
odprawę projektom tego rodzaju Otóż godnem jest 
uwagi, że obecnie podnosi się w sp-awie rozbrojenia 
głos poważny praktycznego działacza i męża stanu 
Juliusza S i mo n a .  Uwagi uwe o tym przedmiecie 
ogłosił Simon w dzienniku Part* Sational. Uważa 
on rozbrojenie nietylko za pożądane i nieodzownie 
potrzebne, ale i wykonalne.

Proponuje tedy, aby każde z państw zredukowało 
coroczue swe wydatki na cele wojenne o 50 prc., 
przez uo umniejszyłyby się ciężary bez naruszenia 
wzajemnego stosunku potęgi wojennej państw poszcze
gólnych wzgljdem siebie. Kontrolę nad spełnieniem 
takiego zobowiązania wykonywałyby ciafa parlamen
tarne, a dla skontrolowania Rosyi, która nie ma 
parlamentu, dałoby się obmyślić jairiś inny sposóo 
kontroli.

Z Francji me może. zdaniem Juliusza Simona, 
wyjść inicjatywa podobnej propozycyi. Gdyby zaś ją 
uczyniły Niemcy — choćby się może chętnie na to 
zgodziły —  mogłaby mieć coś groźnie podejrzliwego 
w sobie.

W końcu wspomina Juliusz Simon o tem, że j aż 
dawniej ogłosił obszerniejszą pracę o potrzebie po
wszechnego rozbrojenia, Która spuwodowałi. nawet 
ks. Bismarka do przesłania mu kilku uwag w tej 
mierze. Ks. Bismark nie ganił bynajmniej dążności 
zawartej w pomi*nionem piśmie Juliuśfa Simona, do
dał jednak, że autor jego nic ośmieli się pewnie zro
bić jakiemukolwiek zgromadzeniu francuskiemu pro
pozycyi aby się zrzekło chęci odzyskania Alzacji i 
Lotaryngii. , Łatwo to było — mowi Simon dalej — 
takim zwrotem wywinąć się od dalszej dyskusji ale 
argumentu zbijającego kwestyę zasadniczą doiiatrzyć 
się w nim nie można. Rzecz jasna, że w dniu, w 
którymby państwa konwencję względem rozbrojenia 
powszechnego podpisywały, nie mogłoby żadne z 
nich mieć zamiaru rozpoczynania zaraz nazajutrz 
boju w celu tej lub owej rewindykacyi. Ale mięazy 
odłożeniem jej na czas nieograniczony, a przeczeniem 
się jej zupełnem, jest jeszcze różnica nie mała. Ka
żdy lud ma swe aspiracje, a rozbrojenie ma mieć 
tylko cel zmniejszenia w zupełnie równym stosunku 
środków niszczenia, pozostających na usługach tych 
asniracyj. Zdaje mi się też, że wobec ciągłych po
stępów nauki zasilającej wojnę coraz nowem wyna
lazkami , dobro wyrośnie samo z nadmiaru złego, a 
p o t r z e b a  r o z b r o j e n i a  o k a ż e  s i ę  r y c h l e j

n i e o d z o w n ą ,  n i ż  s i ę  t e g o  d z i ś  n i e j e d e n  
s p o d z i e w a .  Ale dziś już jest wobec równości u- 
zbroienia redukeya sił w równym stosunku możliwą, 
a to jest rzeczą niemałej w ag i, na którą trzeba 
zwróoić u wage. “

Kronika.
K ra k ó w , 17 stycenia.

święto Jordanu. Jutro w sobotę według gr kat 
obrządku przypada wielka uroczystość, święto Jor 
danu (na pamiątkę chrztu Chrystusa na rzece Jor 
dan). Nabożeństwo rozpoczyna się o V2 9 godz suma
0 10, a o 1/212 wyjdzie procesja z kościoła św. 
N orberta na plantacye, gdzie jab  każdego roku od
będzie się wielkie święcenie wody.

Rad& powiatowa krakowska zebrała się dziś 
dla dokonania wyboru prezesa, wsKutek rezygnacyi p. 
Alfreda Milieskiego na poprzedmem posiedzeniu. Po 
dłuższej dyskusyi postawione zostały wuioski: I. cof
nąć część uchwalonego statutu aż do nowych wy
borów ; II. cofnąć uchwalony na ostatniem posiedze
niu pełnej Rady paragraf orzekający, że wybór dy- 
rekcyi dokonywa Wydział kasy oszczędności, a po
twierdza pełna Rat a, wskuteu którego paragrafu p. 
Alfred Milieajd wniósł swoją rezygnację.

Po gorącej' dyskusyi 9 członków Rady opuściło 
salę posiedzeń; 14-tu pozostałych (najściślejszy kom
plet) uchwaliło jednomyślnie przyjąć drugi wniosek
1 prosić p, Alfreda Milieskiego, aby rezvguf cvę cof 
nał, na co się tenża zgodził.*

Prezydent miasta zwołał na dziś posiedzenie an- 
ki°ty co do urządzenia targowicy i stacyi popasowej 
na bydło w Krakowie. W tym samym kierunku 
czyni starania Rada miasta Podgórza.

Walne zgromadzenie stowarzyszenia rzeźników 
i masarzy wybrało wczoraj starszym radcę miej
skiego p. Stanisława Armółowicza, a podstarszyin p. 
Sebastyana Trzcińskiego, byłego starszego. Do wy
działu wyb-ani zostali pp Tomasz Wójcicki, Józef 
Tyrkalski, Franciszek Miszczyński, Jozef Zasadzki, 
Jan Chachlowski, Roman Oraczewski.

Komisya sanitarna krakowska odbyła w dniu 
15 b. m pod przewodnictwem prezydenta miasta 
posiedzenie, na którem fizyk miejski dr. Buszek 
przedstawił cyfry, odnoszące się ao śmiertelności w 
Krakowie w r. 1889 . Ogółem umarło osób 2.327, 
między niemi 637 obcych. W stosunku do roku i
I.000 stanowi to z obcymi 30’9, bez nich 22'4- 
Średnia śmiertelność z chorób zakaźnych wynosiła 
12 % ogółu zmarłych. Najmniejsza śmiertelność z 
chorób zakaźnych była w czerwcu z 3'7 %, naj
większa w listopadzie z 18'8*/0. Na suchoty płucne 
umarło 460, na zapalenie płuc 372, na zapalenie 
jelit 205, na tyfus brzuszny 33, na tyfus plamisty 
5 , na odrę 16, na szkarlatynę 31, na dysenteryę
II , na ospę jedna osoba Rok więc 1889 zaliczyć 
wypadu dO bardzo korzystnych z powodu znacznego 
zmuiejszenia się Śmiertelności z cnoróc zakaźnych. 
Fizyk powiatowy dr. Ponikło podał do wiado
mości, że i w powiecie krakowsfcim był rok 1889 
pod względem zdrowia publicznego korzystny, że 
choroby zakaźue, mianowicie dysenterya i płonica po
jawiały Się prawie wyłącznie tylko sporadycznie i że 
inhuenzt nagabuje wprawdzie w os.atnich tygodniach 
hardzn, wi/t|:ą częśó ludności (sa gminy, gdzie naraz 
prawie V, ludności jest choraj ale że przebieg jej 
jest łagodny, a powikłanie z zapaleniem płuc bardzo 
raadkie. Po -ałatwieniu kilku ważnych spraw bieżą
cych wezwano magistrat, by przeć, wprowadzeniem 
w mieście ooowiązkowej desinfekcyi w chorobach 
zai ażnych przedstawił na najbliższem posiedzeniu 
komisyi sanitarnej projekt urządzenia służby desin- 
tekcyjnej, któraby w mieszkaniach prywatnych doko
nywała dezinfekoyi według instrukcyi przez koinisyę 
sanitarną uchwalonej, a przezRadę miejską zatwier
dzić się mającej.

Składki noworoczne za zakupione bilety uwal- 
n ające od powinszowań, wynoszą dotychczas około 
440 złr. Są wszakże jeszcze instytucye, które upro
szone dc rozeprzedaży biletów, dotychczas zebranych 
kwot nie nadesłały. Z sumy powyższej 100 złr. 
wydanych zostanie na obiady dla najuboższej ludno
ści, uczęszczającej do cgrz swalni miejskiej, w bu
dynku zwanym „Kaukasarma*. Ogrzewalnią zawia
duje brat Albert, z trzeciego zakonu św Franciszka.

Towarzystwo tramwajów w kraicowio wezwa- 
nem zostało przez magistrat do oświadczenia, czy 
podejmie się wybudowania trzech nowych linij, przez 
Radę miasta proponowanych. Dotychczasowa linia 
główna dla biedniejszej ludności miasra jest korzyst
ną i nie zbyt drugą, a byłaby i wygodną, gdyby 
więcej wozów krążyć mogło. Towarzystwo oświad
czyło już, iż ciałooy się to osiągnąć przez położenie 
wzdłuż głównej linii, gdzie się tylko da, drugiego 
toru. W interesie najszerszych kół publiczności leży, 
aby rokowania między gminą miasta Krakowa a to
warzystwem tramwajowem przyspieszone zostały i 
aby projektowane nowe linie tramwaju najprędzej 
zostały założone.

Uprzątnięcie śniegu z rynku i z ulic głównych 
znów energicznie się odbywa. Od kilku dni pracują 
nad tem aresztanci z zakładu karnego, kilkudziesię
ciu wynajętych robotników, oraz zajęte są wszystkie 
furmanki miejsKie i przyrządy do uprzątania błota. 
Nadto przynajęto kilkadziesiąt furmanek prywatnych. 
Robotami kieruje osobiście naczelnik straży p. Emi- 
nowicz.

Zmarli. Jan Nepomucen Heidrich, żołnierz polski 
z 1863 r ,  uczestnik kilku bitw, ekspedytor Ifeien- 
nika Potnańsktcyo, zmarł w Poznaniu w 51 roku 
życia.

Niemczyzna. Z wyrazami słusznego ubolewania 
otrzymaliśmy z Drowincyi doniesienie, iż lwowski 
skład farb i materyałów aptecznych p. Józefa Han 
kegr rozsyła do kupców w miastach Galicyi cyrku- 
larze i cenniki w jeżyku niemieckim. Nadesłano nam 
okazy i nie oez zdziwienia zi uważyliśmy, iż druki 
te niemieckie wykonano w lwowskiej „drukarni pol
skiej*. Dla polskich kupców w krąju zdaje się by
łoby właścwfej łatwiej i korzystniej nawet, przygo
tować i rozsyłać druki w języku polskim zredago
wane.

Dalsze niszczenie inwentarza. W okolicach Sta
nisławowa nie usiajt niszczenie żywego inwentarza 
włościańskiegc. Setkami zabijają tam konie na skó
rę, a żydzi jeżdżący po wsiach zamiast zwykłego 
„dawajcie szmaty!* wołą,ą „dawajcie konie!* Ku
pują je sztuka na sztukę po 1 złr. i robią niezły 
interes na skórze. Tak samo wiedzie się i rzemieśl
nikom, którzy skupuią bydło rogate. Mięso, wpra
wdzie poianiałi jeszczt w jesieni jednak tylko o 2 
centy, lecz za to straciło 25 prc. na dobroci.

2 Poznania. W tych dniach odpowiedzialny re
daktor D eiennika Poznańskiego, p. Wincenty Bo-
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lewski, stawał orzeć izbą karną są.lu ziemiańskiego, 
oskarżony o obrazę regencyi opolskiej .w trzech ar- 
'■ykułact o kwestyi szkolnej, H Dzienniku  zamie
szczonych. Skazany został na trzydzieści dni więzie
nia, albo trzysta marek kary pieniężnej i na ponie 
sienie kosztów sądowych.

Poszukiwanie spadkobierców. Obrońca prokura- 
toryi w Kielcach ogłasza o spadku po Julianie Or
likowskim . zmarłym we wsi Miławezyce, pow. piń- 
czowskim. Spadek wynosi około 5000 rubli.

Z e  S t o w a r z y s z e ń .

=s W niedzielę dnia 2 lutego br. o godzinie 3 
po południu odbędzie się w tutejszem Muzeum tech
niczno-przemysłowem siedmnaste zwyczajne walne 
zgromadzenie Towarzystwa 1 utrzańskiego. Porządek 
obrad: 1) Odczytanie protokółu z XVI zwyczajnego 
walnego zgromadzenia. 2) Sprawozdanie z czynności 
Towarzystwa za rok ubiegły. 3) Sprawozdanie ze 
stanu kasy Towarzystwa. 4) Sprawozdanie komisyi 
kontrolującej. 5) t  chwalenie budżetu Towarzystwa 
na rok 1890. 6) Wybór II wiceprezesa, tudzież 5 
członków wydziału na lat trzy. 7) Wybór komisyi 
kontrolującej, złożonej z 3 członków na rok 1890. 
8) Wniosek wydziału względem zaciągnięcia poży
czki na budowę drugiego domu gościnnego przy 
Morskiem Oku. 9) Wnioski członków.

Na rzecz funduszu żelaznego Towaraystwa im. 
St. Staszica złożył 2 złr. p. Lisiewiez, obywatel m. 
Lwowa.

= • Za łaskawem zezwoleniem odnośnych pp. pro
fesorów wydaje Biblioteka uczniów prawa uniw Jag. 
w bieżącym roku następujące skrypta, oparte na ich 
wykładach : Prof. dra Darguna, kuratora biblioteki, 
„Prawo cywilne" (rzeczowe!, tudzież „Prawu pry
watne niemieckie". Prof. dra Milewskiego „Ekono
mia polityczna". Nadto można w Bibliotece nabyó 
i skrypta do wykładów „Prawa . ywiluego" i „Pra
wa handlowego" prof. dra Edwarda Fiericha, tu
dzież do „Historyi prawa rzymskiego" prof. dra 
Zolla. Godziny urzędowe niedziela i0 — 11, ponie
działek 7— 8 (wieczór), czwartek 2— 3, sobota 2 
do 3. Lokal Biblioteki (W rg iu m  Juridicum  G#d'z- 
ka 53 I pięt1-0- Adres: Biblioteka uczniów prawa 
uniw. Jagiell. Colhyium novum.

 Posiedzenie zarządu Stow. „Solidarności" od
będzie się w poniedziałek dnia 20 bm. o godzinie 
7 wieczorem w mniejszej sali Bady miejskiej. Po
rządek dzienny: 1) Odczytanie protokółów z osta
tnich dwu posiedzeń. 2) Przyjmowanie nowych człon
ków. 3) Sprawozdanie komisyi statutowej. 4) Wy
bór komisyi przemysłowej i kupieckiej. 5) Wnioski 
członków.

Repertoar teatru*, krakowskiego.

W p i ą t e k  17 stycznia: Wyiątkowo o gndz. 6 
dla studentów przedstawienie mglistych obrazow po 
•enacb zniżonych.

W s o b o t ę  18 stycznia: Na dochód Apollona 
Lubicza „Wesele Figara", komedya w 5 aktach 
Beaumarcbais’ego.

W n i e d z i e l ę  19 stycznia: Po południu o go
dzinie 3*/, mgliste obrazy.

Wieczorem: „Złodziejka", dramat w 5 akiach z 
francuskiego Lamberta Thiboust.

P r o c e s  w a d o w i c k i .

W atl& uH ne, 16  stycznia
YV dalszym ciągu otwartej nad wnio- 

nn  prokuratora, względem przesłuchania 
starosty (Fódricha dyskusyi, przemawiali jeszcze 
)f. Rosenblatt i dr. Łazarski. 
j>rof. R o s e n b l a t t  sprzeciwia się imieniem 
sntów swoich tak wnioskowi wezwania Fódri- 
l do rozpraw) jak i wnioskowi przesłuchania 
w domu i odczytania protokołu jegu zeznań, 

iważa za dopnśfczJlny jad] nie wniosek odro- 
nia rozprawy w nąyśL §. 56. do którego się 
jyhieza. # to t  następujących przyczyn: P. Fo
ch i  chwilą vs vtoczenia mu śledztwa wstępne- 
o nadużycie władzy, jest w obecnej sprawie 

i,„.[oskarżonym, gdyż Jes  ̂ obwiniony 0 l0 5a- 
o co p roku rato ry a między innemi oskarża 

itiickie^o Otóż wspołobwimony może stawać 
rozprawia przeciw innym współoskarżonym, 

w iako współoskarżony, na zasadzie wezwania 
rózDrawy w charakterze współoskarionego, 

; dy ' . 0dnak nie może być wezwanym, jako 
iadek przeciw wspołoskarzonym, gdyż sprzeci- 
iJobv sie to zasadniczym postanowieniem pro- 
lury Z tychże samych powodow me może bvć 
chanyin w domu jako świadek i nie może 
‘ czytany protokół zoznan jego. e za p. o- 
ch musi być uważany za wspołoskużonego j 

 ̂praw a jego pozostaje w scisłjm związku z? 
■awą oskarżonych, w to chyba nikt me wątpi, 
iszczą, że prokuratorya objęła jednym aktom 
;arżenia tyle osób, między ktouemi żaden nie 
ihodził, ani nie schodzi związek. Frzesłucha- 
. Fódricha, jako świadka, byłoby czems meby- 
łem w dziejach procedury, dla tego obstaję 
ty tern, aby albo odroczyć rozprawę, albo nad 
noskiem tym przejść do porządku dzien- 
go.
Pr. Ł a z a r s k i .  I nne

W dalszym ciągu rozprawy przystąpiono do 
czytania dokumentów.

Między imuuni odczytano także liczne odezwy 
i plakaty, złożone trybunałowi przez obr. dra 
Łazarskiego, oraz dokumenta władz niemieckich 
i policyi liainburskiej, stwierdzające, że w do
mach przytułku dis wychodźców panuje ścisła 
kontrola rządowa i wzorowy porządek.

Prokurator zwraca uwagę przy tern czytaniu 
na to, że te zarządzenia i odezwy datują się już 
z czasów dzisiejszych, a nie obowiązywały w okre
sie popełnionych przez agencyę oświęcimską nad- 
dużyć.

Z dokumentów do odczytania proponowanych 
odczytano z ustawy dla wychodźców w Hambur
gu §§. 18 i 19, wedle których to paragrafów eks- 
pedyent odpowiadać ma za wszystkie zobowiąza
nia, zaciągnięte przez agentów, tudzież obowiąza
nym jest dostarczyć pasażerom wiktu i utrzyma
nia bezpłatnie wówczas, gdyby okręt w oznaczo
nym dniu nie odszedł.

Osk. K l a u s  u e r  występuje i twierdzi, że ten 
przepis broni go najwymowniej, bo jeżeli księgi 
i korespoudencye wykazują, że agencya jego o- 
święeimska całą pobraną za Paket należytość eks- 
pedyentowi G. A. Spiro et Comp. w Hamburgu 
awizowała), Jto ta firma odpowiada za to, że wy
syłała wychodźców okrętami linii Unionu.

W liczbie odczytywanych dokumentów czytano 
liczne zeznania świadków, którzy do rozprawy 
nie przybyli. Zeznania te zawierały okoliczuośei 
stwierdzone już wyczerpująco ustnemi zeznaniami 
świadków. Niektóre z tych protokółów obciążały 
bardzo silnie oskarżonych, jak protokół zeznań nie
jakiej L e s z k ó w  ej, którą w niemiłosierny spo
sób oszukał oskarżony naganiacz Herschlowitz, 
wyłudził bowiem od niej za przeprowadzenie 
przez granicę pruską k i l k a d z i e s i ą t  zł r .

Osk. H e r s c h l o w i t z ,  wywołany przez prze 
wodniczącego do tłomaczenia się, budzi się i to
nem zdziwionego mówi:

„Jeżeli to prawda, to ja zaraz przyjmuję karę 
śmierci". ,?{ Jg

K l a u s n e r  (wyskakuje z ławy). Oto patrzcie 
panowie, jak to korzystnie było dla wychodźców 
oddawać się w ręce pokątnych agentów i szwar- 
cowników jak Herschlowitz. (T nas to się nie 
działo.

Przy odczytywaniu wykazu przesłanej z Oświę 
ciinia do hamburskich towarzystw przewozowych 
gotówki, którą urząd pocztowy oświęcimski w 
wysokości 600,000 złr. podaje, wniósł prof Ro
senblatt, aby dla uzupełnienia ogólnego obrazu 
tych cy fr, które rzecz przedstawiają jednostron 
nie, zażądać także od wszystkich urzędów pocz- 
tuwych w (ialicyi wykazu tych sum', które ró
wnocześnie z Ameryki do kraju wpłynęły. Zda
niem obrońcy, które równi jż znajduje potwier
dzenie w pismach i broszurach o emigracyi. w o- 
statnich czasach przesłane sumy te wynoszą mi 
liony, a zatein niesłychanie przewyższają sumy z 
kraju wywiezione.

Po wysłuchaniu zdania prokuratora, sąd wnio
sek ten odrzuca na podstawie, iż zażądane wyka
zy nie potrafią wyjaśnić spornej kwestyi, czy to 
ci sami wychodźcy one znaczne sumy do kraju 
przywieźli.

Przy czytaniu wykazów wychodźców popiso
wych, dostarczonych przez władze polityczne, o 
znaiinia prokurator, że należałoby wobec tego, że 
samo dokładne odczytanie tych spisów wymaga 
tygodnia czasu, zadowolić się samem skonstato
waniem cyfr.

Dr. G o l d h a m m e r  i dr. Ł a z a r s k i  wystę
pują przeciw temu ze względu, iż pytanie głó
wne, zadane przysięgłym, obejmować musi f a k t a  
oskarżeniem objęte, a nie ogólniki, tudzież, ie 
wykazy są jednostronne, gdyż nie poaaią cyfry 
tych, którzy z Ameryki powrócili. Dr. L a z a r -  
s k i zaprzeczał nadto i kwestyonował, że wykazy 
te mogą stanowić dowód przeciw ageucyi Her- 
zowskiej.

Ważną tę kwestyę pozostawiono na teraz bez 
rozstrzygnięcia.

— W e i n b e r g  Al. dr,: Kalendarz dla piwowa
rów i gorzelników. Warszawa, 1890.

— Z g ó r s k i Alfr. dr.: Rocznik JV  Stowarzy- 
l  zeń zarobkowych i gospodarczych w Galicji. Lwów, 
1 8 8 9 .

z tego źródła w 1889 
wif znacznie więcej.

roku 47.472 złr.,

Ł a z a r s k i .  Inne jeszcze motywa skłania
nie, do przystąpienia do wniosku poprzed- 
. Żadne nowe dowody wprawdzie nie za- 
ale faktem jest, że od chwili dzisiejszy Fó- 
jest cetnarowym ciężar*m na „umieniu 

,ięgłych. Inny sąd może Fódricha uwolnić, 
n winien być sądzony łącznie z tą cał„ s ra_ 
jrzez dzisiejszą <„wę przysięgłych. Śledztwo 
iratora jest gotowe rozprawa może być kon
walia a Fódrich może dodatkowa stanąć 
w spółobw iniony.
. o  g n 1 e w s k i oświadcza, że prokurato- 
laństwa postanowiła dopiero wdrożyć postę- 
uie karne, ale że będzie ono przedmiotem 
elnego dochodzenia jftko zupełnie samoistne 
tępstwo, popełnione bez współudziału obe- 
 ̂ oskarżonych w procesie amerykańskim.
obr. Goldhammerow, zaś odpowiada, że nie 

ił nigdy w wy wodach swych Fódricha, ale 
zeg&ł 811 ogólnie przeciw insynuowaniu 
stkim funk'yuQaryuszom władz politycznych 
łudziałń v f '  Iddni(-2,ych matactwach spółki 
snerowsko-derzowskiej.
•rąca dyskusya zakończyła się, jak już douio- 

odrzuceaiem zarówno wniosku prokuratora, 
obrońców.

{Telegram r Nowej Reformy*.)
Wadowice, 17 stycznia. Z powodu choroby 

przysięgłego W i s i o r k a  rozprawę odroczono do 
jutra,

W iadontói u lo w e ,  literackie i artystyczne
Bib lografia (Ekonomia. Gospodarstwo).

F l a m m  F.: Współki rolnicze ekonomiczne 
na tle prawodawstwa porównawczego. Lwów, 1890.

7 r a f f i n y H.: Przemysł amatorski, papier, 
• taniny, wosk, szkło, drzewo itp. (z rycinami). War
szawa. 1890.
,. L eo  Jul. dr.: Finanse Galicyi i projekt re- 
w m y skarbu krajowego. Kraków, 1890.

P rzepisy  dyscyplinarne dla państwowych szkół 
przemyt łowy eh. Kraków, 1889.

W a ś n i e w s k i  Henr.: Mećnaniczna metoda 
leczenia zwierząt domowych bez lekarstw, masaż, 
ruchy czynne i bierne. Warszawa, 1890 (43 ct.).

Dział ekonomiczny.
Ankieta naftowa. Pod przewodnictwem namie

stnika odbyło się posiedzenie w sprawie ankiety 
naftowej. W  zebraniu uczestniczyli najwyżsi urzę
dnicy naczelnej krajowej władzy przemysłowej i 
właściciele, jakoteż dyrektorowie największych dy- 
stylarń galicyjskich. Namiestnik oświadczył, iż od 
czasu objęcia urzędowania spostrzegł, iż zachodzą 
najrozmaitsze trudności i zwłoki przy udzielaniu 
pozwoleń na zakładanie now reh dystylarń. Przy
czyną tego jest nieporozumienie pomiędzy prze
mysłowcami a władzą przemysłową. Ankieta ma 
sharmonizować owe sprzeczne żywioły. Program 
ankiety został ułożony przez namiestnika. Nad 
temi kwestyami rozwinęła się dyskusya. Zapatry
wania przemysłowców wyjaśnili pp. G o r a y s k i 
i Stanisław S z c z e p a n ó w  s-ki, zwracając uwa
gę namiestnika na tę okoliczność, że gdy istnieją
ce w innych 1 rajach koronnych dystylarnie bu
dują się mniej-więcej na w.eczność, albowiem 
sprowadzają sobie surowiec i poza morza, z ró
żnych krajów — fabryki galicyjskie powstają na 
czas krótki, w bliskości kopalń, których żywot 
bywa znikomy, w miejscach, do których nie mo
żna sprowadzać surowca obcego po wyczerpaniu 
się źródeł lokalnych. Należy pozwalać dla braku 
kapitałów na lekkie konstrukcje fabryk, mogące 
być z łatwością przenoszone z okolicy w okolicę. 
Tymczasem starostwa nie znają potrzeb przemy
słu naftowego i dają się powodować zdaniu in
spektora przemysłowego.

Przemysłowcy więc żądąją, aby władze prze
mysłowe powoływały do komisvj koncesjonują
cych także i rzeczoznawców specjalnie naftowych, 
poleconych dla poszczególnych okolic kraju przez 
Wydział Towarzysiwa naftowego. Inspektor prze
mysłowy oponował przeciw temu żądaniu. Wy
wiązała się żywa dysknBya nad tym przedmio
tem. Co się zaś tyczy wymagań świadectw uzdol
nienia od kierownika dystylarń, zgodzili się wszy
scy rzeczoznawcy, iż zachodzi potrzeba dowodów 
uzdolnienia. Zażądano tedy, aby w przyszłości 
kierownicy fabryk, posiadający stopnie akademi
ckie, musieli odbywać przynajmniej 3-miesięczną 
praktykę fabryczną, ci zaś, co takich stopni nie 
posiadają,  ̂byli zmuszeni praktykować rok przy
najmniej i składać egzamin przed kierownikiem 
krajowej staeyi doświadczalnej z chemii naftowej, 
ze znajomości koustrnkcyi dystylarń) i z ustaw, 
wydanych celem ochrony robotników od wypad
ków. W końcowem przemówieniu zapewnił na
miestnik zgromadzonych, iż będzie się starał do
pomagać im w granicach usiaw, licząc na to, że 
wszyscy ochoczo poddawać się będą obowiązują
cym przepisom. Zapewnił, że nafeiarzom wszyst
kim usuwać będzie z drogi trudności i łagodzić 
antagonizm pomiędzy nimi a inspektorem prze- 
myślowym. „

Ri Ja na nęńzę w Galicyi f W  W iener Land  
wtrłhsch. Ztg. w numerze 4 z dn. 11. b. m. u- 
mieszczona jest godna uwzględnienia rada dla zła
godzenia nędzy w Galioyi, podana przez rzeżnika i 
rolnika z Salzburga. Radzi on tam wystarać się o 
z a s y s t o w a n i e  zakazu co do swobodnego wywo- 
wozu bydła z Galioyi, pozwalającego tylko na od- 
wóz wprost do rzezami w Wiedniu i innych mia
stach większych. Swobodniejszy wywóz bydła i po 
zasystowaniu zakazu nie mógłby odbywać się macze, 
jak tylko pod ścisłą kontrolą weterynarską i jedy
nie zfokolic niezakażorych; ale do wywozu dostałoby 
się także bjdło użytkowe, nadające się do dalszego 
chowu i opasu. Takiego chudego bydła pojawia się na 
targowicy wiedeńskiej co tydzień po 500 do 700 
sztuk i wszystko za nader niską oenę idzie na rzeź 
bezwłoczuą. Za takie bydło płacą vs Wiedniu pc 30 
du 40 złr. za sztukę, podczas gdy chłopi z górnej 
Austryi, Salzburga Tyrolu, Karynłyi, Styryi płaciliby 
chętnie po 70-80 złr jeśliby się nadawało do po
stawienia na stajnię. Na ewentualny zarzut, że chło
pi w krajach alpejskich nie kupowaliby bydła z Gali
cyi, bo ono nie należy do pięknej rasy, odpowiada 
wspomniany korespondent, że właściciel gruntu i 
hoduwca niema żadnej predylekcyi dc rasy szczegól
nej, że w zakupowaniu bydła kieriye się względem 
ceny i użyteczności, że wreszcie dla tych właścicieli 
byłoby prawdziwem dobrodziejstwem po niskich wzglę
dnie cenach dostać bydło użytkowe. Rady swoje koń
czy korospondent uwagą, iż należy się spieszyć ener
gicznie z wykonaniem odpowiednich środków ratun
ku, bo inaczej szkody w Galicyi urosną na mUiouy. 
A któż je pokryje? Przdcież nie ci, którzy nastają 
na despotyczne wykonywani! ustawy o zaiazach by
dła, lecz biedni opodatkowani

Opodatkowanie spirytusu wpłynęło nader nie
korzystnie na dochody miast'‘Lwowa i Krakowa, 
czerpiących główće dochody z opłat za przywożony 
do miasta spirytus. W Krakowie wynosi niedobór

Spostrzeżenia meteorologiczne
(podrug obserwatoryum krakowskiego). 

Kraków, dnia 17 styczn.a.
wczoraj ' 

y. 10 w. g
Ciśnienie powietrza 

(zred. do 0) 
Temperatura 

w stopniach Celsiusza 
Kierunek i moc wiatru , 

(0 =  cisza, 10 burza) j 
Wilgotność względna 

(w odsetkach)

dziś i dziś 
6 rano g. 2 pop.

74ó.6inm 749.1mm

-f- 2 ",0 + 0°,8

W 1 i WNW1

Stan nieba 
=pog., 10 zup. pochin0=

M.%

1 0 "
deszcz

85%

10

749.7 mm

+ 0 ° ,7

NW 1

82%

10

U w a g i :  Barometr poszedł w gorę przy leki uch 
zachodnich wiatrach i nieco niższej temperaturze. 
Dalszy stan nieba pozostanie pochmurny, skłonność 
do śniegów, temperatura niżzza.

Telegramy „Nowej Reformy"

{Telegramy własna „Nowej Reformyu.)
Lwów, 17 stycznia. Wyrokiem trybunału w 

znanym procesie o bankructwo „Towarzystwa 
handlu skór", skazani zostali: Adolf A 1 e k s a n- 
d r o w i c z  na 14 dni, Władysłsw Ż a b k a  na 
miesiąc aresztu. A l e k s a n d r o w i c z  wniósł za
żalenie nieważności.

R a d a  m i e j s k a  uchwaliła udzielić k o m i t e 
t o w i  r a t u n k o w e m u  dla włościan dotknię
tych zeszłoroczną klęską posuchy 2000  złr. za
pomogi.

Wiedeń, 17 stycznia. Na wczorajszej konferen- 
cyi ugodowej p r z y s z ł o  do p o r o z u m i e n i a  
w u w e s t y i  j ę z y k o w e j .  Wszystkie dziennini 
wyrażają zdanie, że u g o d ę  między Czechami a 
Niemcami uważać można prawie za dokonaną.

Berlin, 17 stycznia. F r a n k e n s t e i n ,  jeden 
z przywódców partyi centrum, zachorował na in
fluenzę i dostał zapalenia płuc.

Lizbona, 17 stycznia. W  Całej Portugalii wzra
sta oburzenie na A uglię. W C o i m b r z e  obrzuco
no flagę angielską błotem. Kilka dzienników wzy
wa króla, aby złożył angielski order podwiązki. 
Na redakcyę organu u m isierstwa Nooidudes, lu
dność urządziła napad: zdruzgotano meble, po
wybijano okna.

{Telegramy B iu ra  korespondencyjnego.)
Wie&eń, 17 stycznia. Wczorajsze posiedzenie 

konferencji ugodowej trwało od godziny 2 dc 
kwadrans na 6 .

Toczyły się obrady nad sprawami sądowemi, 
które wreszcie ukończono. Podobnie przedyskuto
wano projektowaną ustawę o języku w autono- 

.miczuyeh urzęuach. Następne posiedzenie odbę
dzie się dziś o godz. 1,

Wiedeń, 17 stycznia. W imieniu komitetu wy
konawczego niemieckich posfów do sejmu cze
skiego rozesłał dzisiaj dr. S c h m e y k a l  komu
nikat do wyboreów, że ze względu na toczące 
się obecnie konfereneye ugodowe odracza się na 
krótki czas w i e c  n i e m i e c k i ,  zwołany na 26 
t. m. do Cieplic. Termin powtórnego zwołania 
wiecu oznaczony będzie stanowczo dopiero po 
ukończeniu konferencyj wiedeńskich.

Wiedeń, 17 stycznia. Wien. Ztg  ogłssza roz
porządzenie ministia oświaty i wyznań, udziela
jące prywatnemu z a k ł a d o w i  J e z u i t ó w  w 
B ą k o w i c a c h  p o d  C n y r o w e m  d l a  p i e r 
w s z e j  i d r u g i e j  k l a s y  na przeciąg roku 
szkolnego 1889/yO p r a w r  d o  n a z y w s n < a  
t y c h  k l a s  g i  m r  a z y  a 1 n e m i z p r a w e m  
s z k ó ł  p u b l i c z n y c h .

Tryjest, 17 stycznia Na dzisiejszem posiedze
niu postanoMła Rada miejska wnieść rekurs prze
ciw rozporządzeniu Lamiestnika. który świeżo za
bronił p-zewiezienia zwłok zmarłego Jozefa B e- 
v e r e do Rzymu, a w dalszym ciągu wznieść 
pomnik dla R e v e r v  i wybrano w tym celu ko
mitet.

Berlin, 17 stycznia. Na wczorajszem posiedze
niu parlamentu sekretarz stanu Stephan oświad
czył podczas narad nad budżetem poczt, że ce
sarz zrzekł się osobnego cesarskiego pawilonu w 
nowym gmachu pocztowym w Frankfurcie nad 
Menem.

Na posiedzeniu sejinu pruskiego minister skar
bu w swoim wywodzie finansowym zazuaczył, że 
położenie finantowe P--uł jest pom yślne; nad
wyżka dochodów w roku administracyjnym 1888 
na ls8 9  wyniesie około 80 mil. marek; prelimi
narz dochodów w roku 1890/91 obliczono na 
1586 mil., a więc o 108 mil. więcej, niż roku 
poprzedniego.
^Hamburg, 17 stycznia. Wybuchła tu zmowa 
palaczy na okrętach, stojących na kotwicy w tu 
tejszym porcie. Powodem do zmowy by«.o zamie-

a we Lwo-1 rzone zmniejszenie płacy z 85 na 75 marę* mie
sięcznie.

Paryż, 17 stycznia. Senat wybrał ponownie 
prezydentem Leioyera 174 głosami z 186 gło
sujących, oraz dawniejszych wiceprezydentów.

Izba poselska wybrała ponownie dawniejszych 
wiceprezydentów, kwestorów i sekretarzy.

Cannes, 17 stycznia. Przybył tu cesarz brazy
lijski Dom Fedro t

Madryt, 17 stycznia Urzędownie ogłoszono, że 
król jest w stanie rekorwalescencyi-

Bruksela, 17 stycznia. W  okolicach Cbarleroi 
ponownie wybuchło bezrobocie w niektórych ko
palniach.

Bruksela, 17 sfycznia, Minister skarbu, dla 
uczczenia jubileuszu królewskiego w myśl życze
nia, wyrażonego przez króla w przemowie nowo
rocznej, wnióst do Izby d#putnwanych p r o j e k t  
u s t a w y ,  zmierzający ao założeni? k a s y  z a 
p o m ó g  d l a  i n w a l i d ó w  p r a c y  z kapitałem 
zakładowym w kwocie 2 m i l i o n ó w  f r an-  
kó  w.

Londyn, 18 stycznia. Cesarz W i 11  e 1 m prze
słał telegraficznie do księcia C a m b r i d g e  wy
razy głębokiego żalu z powodu śmierci lorda N a- 
p i e r a i  wyrazy szczerego wspołczuua dla kró
lowej i armii angielskiei.

Ks. Cambridge podziękował cesarzowi telegra
ficznie.

Petersburg, 17 stycza.a. Journal ae 8t. Fe-
łersb. pisze: Rosya przyjmie z zadowoleniem do 
wiadomości opinię, wyrażoną nrzez dzienniki za
graniczne, że lojalna polityka cara przyczyni się 
znacznie do ożywienia i wzmocnienia nidz«ei u- 
trzymania pokoju, l a  polityka zresztą była od 
chwil' wstąpienia dzisiejszego cara na tron za
wsze jednakowa Jeżeli niektóre dzienniki przy
pisują swoje nawrócenie capewnieniom pokojo
wym, zawartym w raporcie ministra finansów, 
to wypada zaznaczyć, że podoDne kategoryczne 
zapewnienia złożył minister takżo przy - oncu 
roku 1887 i 1888 Ale pod względem psycholo
gicznym, chwila była vtedy widocznie żle obra
na. Nakoniec nadszedł czas gdzie nie tylko fi
nansowe położenie Rosyi, ale także i jej pokojo
we zamiary zostały wyjaśnione. Spodziewamy się, 
że w przyszłości nie uda się zaciemnić takowych 
ani przez oszczerstwa, ani też przez podstępną 
grę, wvnikającą z egoistycznych pobudek.

Rzym, 17 stycznia. Ogłoszona e n c y k l i k a  
p a p i e s k a  szeroko rozwodzi się * nad potrzebr 
powrotu do uasad chrześcijańskich, poleca miłość 
ojczyzny, a j e s z c z e  w i ę k s z ą  m i ł o ś ć  d l a  
k o ś c i o ł a .  W razie sprzeczności między żąda
niami państwa a prawami kościoła, należy b a r- 
d z i e j  s ł u c h a ć  B o g a ,  n i ż  l u d z i .  T y l h o  
d o b r y  c h r z e ś c i j a n i n  j e s i  d o b r y m  o- 
b y w a t e l e m .  Kościół wspiera państwo, poleca
jąc poszanowanie dla ustaw, lecz nie poddaje się 
pewnym partyom politycznym. C i , k t ó r z y  
p r a g n ą  z L w i k ł a ć  k o ś c i ó ł  w s p o r y  p a r 
t y j n e ,  n a d u ż y w a j ą  r e l i g i i .  Katolicy nie 
powinni być ani lękliwymi, ani nierozważnymi i 
powinni podporządkować się papieżowi i bisku
pim. Tvlko te narody będą silnemi, które wyko
nają cnoty chrześcijańskie. Papież jest z uzna
niem dla katolików wszelkich narodowość, którzy 
zakładają szkoły. >

Encyklik* kończy się upew nieniem  ie  szczę
ście sDołeczeństwa ząleży od pełnienia cnót 
chrześcijańskich przy ognisku domowem.

Rzym, 17 stycznia. O sserw tore Romano twier
dzi, że doniesienie dziennika Oapitan Fracazsa, 
jakoby Watykan podjął kroki, celem przeniesie
nia urzędu sędziego polubownego w anglo - 
portugalskim sporze na papieża, j e s t  z m y ś l o 
n e  w tym celu, aby módz zanotować niepowo
dzenie Watykanu.

Rzym 17 stycznia. Międzynarodowa konferen
c ja  kolei żelaznych przyjęte wnioski co do za
prowadzenia na liniach międzynarodowych po
między stolicami ■ ruchu specjalnych pociągów, z 
większym urządzonych komfortem, dalą; wniosek 
co do podziału poczty indyjskiej w Alekaandryi 
na awie części, z kiórych jedna pójdzie na Brin- 
disi, druga nc Rzym.

Rzym 17 stycznia. Książę A m a d e u s z  za
chorował na influenzę.

Belgrad, 17 stycznia. Wielu wyższych urzędni
ków i osób wpływowych otrzymało o r d e r y  r o 
s y j s k i e .

Kairo, 17 stycznia. Khedie dał na cześć S t a n 
l e y *  ucztę, na którą zaproszono ministrów i wyż
szych urzędników.

Donoszą z S u d a n u ,  że panuje tam wśród 
ludności głód. a stąd liczne choroby dzieaiątkują 
ludność. Skutkiem tego musiano zaniechać wer
bowania żołnierzy.

Odpowiedzialny Bedaktor:
Dr. A d a m  A s n y k .  

Wydawca: D r  Lesław  B oroński.

KraicAw, dnia 17/1.
(Bej bleź»eego k o p c i,;)

Ruble papierowe . . . za 100 rubli
Marki memieokie . . .  100 mar.
20-to frankowL. złota 
6°|. Pożyczka krajowa galio.' «, rfr joo  
41/ •/ Pozyezka krajowa galio. za Mr. JOO 

Obligacje indemn. gal. za złr. 100 k. m. 
4,11 «j Listy zaetaw. Bankę kraj. za złr. 100 
50/ Obligi komunalne ,  „ . I Ende.
ifi? Liscy zastawne Tow. rred. ziem. .

„ n J .  H Em.
* v / ,
5C/.
W,
5*/,
SU ■

likwidae.

Banku kip. zprem
„ zwr. za 44 iat

Król Pol- M rnhli 100 
‘ „ 100

L w ó w ,  d n i  a  1®/'Ż.
(Bez bieżącego kuponu.)

Ak^y* Banku Lip. gal. (dywiii.) na złr ^00 
P/o Listy za«t. Banku hipot. gal. za złr. 100 
* V / .  Bisty zast. Banku kraj. za złr. 100 
5•/, Listy zast. Tow. kred. ziem. za złr 100
* V /o  - „ „ „ za złr. 100

„ okr. 56 złr. 100 
ó"/0 Obligacys indemn. Jealie. za zł. 100 m. k 
5e/g Oblig. keinui,. Banku kraj. za złr 100 
*Vi'/« Obligaeye pożyczki kraj. za złr. 100

płace

36 1

139 -  
67 35 

9 38 
10*
96 76 

103 76
98 —

100 35 
96 — 
93 76
99 8ó

101  —  

10* 75 
101  —

93 75 
86 50

390 — 
101 —

98 -  
101 50
99 35 
93 35

103 85
100 50 
96 90*

żądają

130 60 
5S 35 

9 38 
ttó _  
98 — 

105 35 
9U -  

1Q1 50 
97 35
94 75 

100 —  

103 — 
105 75 
101 75
95 
87 75

395 —
103 -  
99 -  

103 50
100 35 
9* 35

10* 85
101 50 
97 90

Wamawa, dnia 14/1.
(Bez bielącego kuponu.)

5•/, L 'siy astawnr ■ r 1869 za rubli 
*•/, Listy likwidacyjna . za robli 
5•/, Listy zast. Warszawy I E n . „ „
® /• » „ „ I i  Em. „ „
?*/• „ „ „ III Em. „
•■> /. » n „ 17 Em. „ „

Wiedeń, 4aia 14/1. 
O b l l g l  d ł a b u p i i i t w s

(bez bieżą^g© kuponu.)
5*/# R i t  austr. papier. . . za złr. 
5%  „ „ srebrna . . za zł-.

„ „ złoi; - - . sa złr
5*/, .  „ papier, nowa za złr
4®/, Loży z r. i 854 na ŻoO złr. . • sa
5®/o „ z r. 1860 na 500 złr. . . za
5"/, „ z r. 1860 na 100 złr. . . za

„ 1 r. 1864 bez "I, całe . . za
„ z r. 1864 baz "I, pół . . za

100
100
100
100
100
100

100
100
100
100
100
100
100
1001
100

Obli|aoyo karany wągieraklej.
*•/, Ren.a z ł o m ......................za złr.
5•/, Renta papierowa *a złi
5°/, Obl.k.Óatb. z 1876 w zł. . . • 
Pozyezka prem. węg. po 100 z .. „
Pożyczka p re n . węg. po 50 zł. „
**/„ Losy Cisańskie (Tneiss- Reg.) „

100
100
100
100
100
100

płacą [żądają

88 10 
88 30 

109 76 
701 60 
133 -  
1*1 80 
146 75 

75 60 
175 —

99 05 
113 50 
136 35 
.36 35 
127

96 — 
88 60 
M8 75 
96 — 
94 60 
9* 90

88 30 
88 50 

101 95 
101 80 
134 
l*i 10 
147 60 
176 50 
176 —

9* 35 
113 -  
136 75 
136 76 
127 *0

za
za
za
za

Ofellpaoyc lobfMlzaayJoa.
5•/, Oni. ind. Galioyi .
5®/, Obi :nd. B r "w . .
5 ', ,  Obi ind. Riadm.
4* 0 Obi ind. Węgier

Listy zastawna.
* l/i*/» Boden-Cradit allgam. ost. zs 
3®/# Buden-C-odit ailg. óst. z pr. za 
5*/, Banku lup. gal z 10*/# pr. za 
5*/, Banku hip. gal. 40-W,p>l za 
5°/0 Gal. Tow. kred. ziem. strre za 

'la l ^ o s . kred. ziem. okr. 41 
Ga1- Tow. kred. ziem. ukr U. I 

*1/»,/o t a i *k krajowy galicyjski za 
5°/, Bank kraj. obi. kouiunainr sa 
4'/,*/, Banku austro-węgiersl. 11
4*/, Banku austro-węgierskiego za 
*°/0 Banku hip. węg. z premia za

L o s y .

Bndapsst. lot) Bazylika na E złr. 
Kredytowa ausf ■ na 100 zł,-,
C iarj . - . na 40 złr.
4°/0 Tow. tegl. Lun. . na 100 złi 
K-akuwik.r . na 30 sr
Ofner ^miastl. Budy) . na ^  złr 
Czerwonego krzyża auatr. nu 10 złr. 
Czerw. Krzyża węgierskie ua 5 *łr 
Budoifa na1 . 10 złr!
jStamzławowskie . . .  na 30 złr.

, 90 m.k. 
100 m.k. 
100 u.k. 
i  00 *łr

złr. 
złi. 
złr. 
złr. 
złr. 
złr. 
zł . 
złr 
złr. 
złr.
ełr
złr.

100
100
100
100
100
100
100
100
100
100
100
luO

w. a, 
w a. 
m. k 
w a 
w. a 
w. a 
w. ą 
w. a. 
w. a. 
w. a.

płaoąK żądąją

10* 36 106 95
10* 60 106 50
105 — -- -
88 k i, 88 86

101 — 102 —
108 — 108 50
10* 35 10* 75
101 35
o l f  » 103 35
93 M
9J 35 99 75
98 25 -8 75

100 T5|
101 75 103 35
99 80 100 30

111 25 111 75

8 95 8 50
181 183 —
58 50 59 35

127 — 138 —
23 bO 3* 50
61 — 61 —
19 35 19 75
12 50 13 —
19 60 30 35
33 - 36 —

4n  U.
6- -  
5 — 
1 3 -  
18 — 
3 1 -  
3 0 — 
3980 
1 3 -

1687 
117-35 

7-35 
7-94 

13-40 
37 fr. 

l f r .

Akoyo bukawt.
Anglobank . . . . .  na 100 
Bankrer ie Wiener . . tta 100 
Kredyt, dla handlu i przem. na <60 
Kreditbanz węg. allgem na KO 
Galie. Bank łnpoteezny na 300 
Laenderbaui; - . . na 300 
Austro-węgierek, . j u  qqq 
Unionbank . . . .  na 100

słr.

Akoya kaiojawr
Żegluga na Dunaju . . n  
Ferdynanda Półnoen. . na 
Karola Ludwika . ni
Koszyokd-BogumiAekie a*
Lwowsko-Cze~nios ■ • aj 
Staateeisenbahi . . . ns
Lombard) Słdbakn) . ni

W r I 
Dukaty pełne ważne 
20-to Frankówki . .
S0-t„ Markówki . .
pół-lmperyały tos. p« 
Funty ezteelingi . .
Banknoty włoskie 
Buble papierowe

■ t y.

za
a

1 6 0 4 0 i r o 9 0
. 1 3 5 3 0 13 5 6 0

3 3 6 __ 13 6 7 6
3* 7 M 8 __

. 3 9 8 8 9 * —

. 13 * 7 6 3 3 5 a r
9 8 “ — W l __
163 1 5 7 6

3 8 0 8 8 3
3 5 9 5 — 3 6 0 5 —
1 8 8 __ 183 —
1 6 9 6 0 1 6 0 5 0

. 3 8 6 V __

. 3 3 6 85 » 6 7 8
J l i . 9 f 5 18 9 7 8

i  5 8 6 6 67
9 8 3 9 8 8

I ż 5 9 11 b *
9 77 9 8 3

L l l 7 6 11 81
4 6 30 46 8 5

13 0 — 1 3 0 6 0

A l t e C S T  j R A C Z Y i t i K l j
l a o i E O w o  -  B o r o n o w y ,  S a n t o r  w y m i a n  y  

w Krakow ie, Rynek główny Kr. 49 U n ia  A -B .

Kupuje i sprzedaje, tak na rachunek własny, jak i w drodze komisowej: papiery państwowe, akce, listy zastawne, losy, monety, oraz- inne 
walory, eskontuje i realizuje wylosowane efekta i kupony; wydaje krótkoterminowe przekazy do wypłaty we wszystkich znaczniejszych miastach 

w Austryi i  zagranicą; przyjmuje zlecenia giełdowe, wykonywując takowe spiesznie, pod najkorzystnięjszemi warunkami
łiM klW O  k D im in A w i a i*  ó i wwnt n n  b a m Ia .



Nr. 14. H W J !  B E  F  O, B  M A. Kraków, 18 Stycznia 1890.

Dr. Andrzej Marek
a d w o k a t  w  W a d o w i c a c ń

poszukuje do swej loncelaryi rutymwa.mgo i do 
samodzielnej pracy uzdolnionego

k u n c y p i e  u f a ,
P( soda ta do objęcia zaraz. Pierw sieństwn 

m.iją uprawnieni do zautępezw karnych. Warunki 
m atery jiiu  oardzo dogodne. 180 1 3

M m i!  Rady noiiatoiI SE
poszum/e

pom ocnika technicznego
d o  o p r a w  d r o g o w y  o h .

Zgłoszenia przyjmuje w biurze Wydziału po
wiatowego prz» ulicy a y, Marka, L. 5, m>ędzy 
godziny t l  a 12 przód południem. 184 1 3

Kopalnia nafty
10 % brutto udz ał z kopalni nafty, któ
ra dziennie dc 300 baryłek ropy produ 

kuj®, jest do sprzedania. 
W.adomcść bliższa pod ,* R f» p a‘‘ po

ste restante & h o Iy 4x ^ n .  187 l 6

O g r o d n i k
w sile wieku, żonaty, we wsz/akich gałęziach 
swego taohn nalsżyeie wjkeztiałoony mogący się-j, 
wykazas długo,etniemi, ehlubnemi świadeotwa- 

mi, poszukuje miejsc a na włarną ękę. 
Bliższa wiadomość u p i a k f t b a  I r u f i e -  

r tu , ogr daika handlowege, n i .  K & r m c  t i -  
e k m .  3 2 .  w  K r a k o w i e ,  g lzi“ tez sv ,s 
deotwa są do pr*ejrzen.» (łożone. 185 1 3

Mmmm  l o ż p o m p  i o « f i i  „Wzaiama Prawe"
w  P o d g ó r z u

z a p r a s z a  S z a n o w n y c h  O zI o d k u  v S t  i w a r z y s z e n i a  n a

X. Ogólne Zgromadzenie
odbyć się mające

w  n ie d z ie lę  d n ia  2 0  s t j  e z n ln  1HSO r . « .g « d z ia ie  3  
p o p o łu d n iu  w  s a l i  R a d y  m ie j s k ie ) .

P o r z ą d e k  d z i e n n y .
1. Sprawozdanie Zarządu z czynności za rok 1889.
2 Sprawozdanie Wydziału sprawdź iiącezo i wnios -k o udzielenie Zarzą

dowi absolutoryum (§ 57)
3. Wnio-ek Kidy w spr iw.e rozdziału czystego xy3ku (§ 45)
4. Wybór 3 członków Wyd ału sprawdzającego i 2 następców (§ 56)

Podgórze, da a 19 stycznia 1890 roku. 193 1
Sekretarz Pyezes

B r o n i s ł a w  G u s t a w i c z .  V .  P r y s f i k .
Zaiiikntęcie rachunków za rok 1889 magą przejrzeć członkowie w biurze 

Stowarzysz“uja.
W stęp na salę dozwolonym iest tylko tym członkom, którzy wpłacili pr/y- 

najmi.n j udział 25 złr. (§ 59 statutu) i to /.a okazaniem ks ążeczki ud^ałowej.

OBICIA POKOJOWE
z p ierw szo rzęd n y ch  fa b r y k  k ra jo w y c h  i  fr a n c u s k ic h , 

k u l c u  o d  I B  o t .  1 w y i  >j J .

Wszelkie dekortc/e ścienne f sufitowe, sztnkrterye i listwy.
•‘ i p le r  sCaltoir; p rzeciw  w ilgoci.

Story do okien jpatyczkowe, płócienne i żaluzye deszczułkowe. 
Ceraty ,ba mebl -», stoły 1 podłogę

polecają

IKUTBZeBA A  O t
n a j w i ę k ą p y  s k ł a d  f a b r y c z n y  t a p e t  w  K r a k o w i e .  

P o d e j m u j e m y  t a p e t o w a n i e *  c a ł y c h  p o  m i e s z k a ń , ,  p a ł a c ó w  i  h o t e l i .
________ ,W x o r j  n r z e p ł n m j  b e n w ł o c H n i e .  1422 70 0

• I 1 T U  o  i 3L G  r o d z h a ,  X .  e .  I  p i ę t r o .

T E j L E G R A J d .
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sklepy własne ulica Kopernika. 3, 
nl Hal.cka, L 2-5 róg Wałowej. 
K r a k ó w , Sukiennice, L. 20 

C i t c r n i o w c e .  Rynek, L. 2

Krem oiyentainy biały
1 złr., cielistu-rożowy ala rjondy 
n^k i cielistg-żółtawy dla szatynek 
1 zlr. 20 cent. nadaje tw»rz) n a 
turalną białość i delikatność, świe

żość i młodzieńczy wyraz.

Magnolina
ji dyny środek odśnieżają1? płeć: 
skóra sucha, szoratia i zgrzybiała 
pod wpływem Magnoliny staje się 
miękką 1 deliiarńą. M ignoi.ua usu
wa czerwoność nosa i węgry. —  
Cena tego *naaoRiitegn środka 1 

złr. 50 centów.

Pudr kosmetyczny
nadaie tw any pr'eś!icząą p^kuą i 
naturalną białość, świeżość i leli- 
katnaść. fudeiko 1 złr 50 c,*nt.

*w
♦
:
♦
:
t
♦

i
♦
♦

i

Dla świata
iest jedynym najpewniejszym środkiem d l a  p i e l ę g n o w a n i a  n u t  i  *<jbów  
c. i k. uprzyw, s p e c j a l n e  II o  „1  ' u r l t ł i r '  (medal złcy  Lonuyu 1862) 
Cesar lekarza przyb. meks. D r a  E .  H .  F a b e r a  w Wtedniu, Bauerumarkt, 3. 

Skład we wszy-tkich aptekach, drogu<*ryach i składach perfum ryj. 3 1 18

Księgarnia D. E. Friedl*iaa
w  K r a k o w i e ,  R y n e k ,  L .  1 7 ,  913  s

przyjmujo pręunn^ęratę na

b ł i [j s z c z
i wszelkie czasopisma polskie, wyjąwszy polityczne.

e 
-  '

* i
Ł
M
8*

9)

y »  P o d g ó r z a  J c U  J o  m p irse  a n i a

parcela bodowi Ula
Nr. 726/6 i 726/8, całe naroże od stodoły do la
tam i gazowej, rozmiaru ,322. sążni kwadrato
wych, frtmtkm do Ulicy Kośoiłtóej, wschodnio- 
pałudmown stroną 21 sążni, .. do ulicy 'Krze
mionki. lu  sążni .długa.

W iiJoi śó i i .  8 w . ( ś e r t r u d y ,  Ł .  1 7 ,  
p i ę i r o  I .  w  K i  n k o w i e .  183 1 2

Zarząd lasów Olszyny p. W p c z
ma do sprzedania do

50 klg. u s ia n ia  sosny pospolitej
(pinu* l i l r e r r  si tegorocznego zbioru.

189 1 3

Z ą i a j  P a n  t y l k o

Gessler’a prawdziwego

ALTVATER
Likiem Ziołowego.
D o  n a b y  ;ia  w e  w s z y s tk i  h  l e p 

s z y c h  h a d id la c h .  r e s t a u r a c y n c h ,  k a 
w ia r n i a c h  i c u k i e r n i a c h  K r a k o w a .

le d y n y  w y ró b  u 114 19 25

Siegfried Gessler
( S z lą s k  a d s t r . ) .

wyborowych i z t e t y n .  r e n c ł  i U a l w l n e k
n a lu .  >ł a  handlu pod firnu

L .  K N O R E C K
przy ul. Łapińskiego w Krakowie

gdzie także o każdym cza de nabyć można świeżej

D Z I C Z Y Z N Y
w całoS i lub częściach po cenach następujących :
S a r n i n y  .i funt od 25 cetit.
i r .  rw a  1 funt od ló cent.
3C nJąe sztuka . . .  od 55 eont.
K a z . i i  t . od 1 złr. HO cent.
f a r z ą b e k  , ■ od 1 złr. 10 cent.
I k r  r  p  ( t w a  „ od 43 oeut.
K m l r z p ł  , od 16 cent

'Zamówienia zamiejscowe usauteczn a się po
cztą odwrotną, z zapewnieniem, że tylke tw ieiy 
i wyborowy towar się wysyła. 96 4 6

Adres na l.sty i telegramy:
K n n r e c k ,  K r a k ó w .

rof Ltebora
fi a SE»W¥

nieprzewyższoDy na o ie rp ien ia  nerwowe jakoto : ua  osłabienia, lióle 
głowy, bioie serca, uczucia  t r w o g i ,  apat.yą, brak  a p e ty ta  , u t ru d n ie n ia  

w t raw ien iu  i innych  funkeyach itp.
Szczegóły zawierają drukowane prospekty dołączone do kftżde. flaszki
Do nabyi-ia: wfe wsZyst ich prawie antekacii flaszka po złr. 2, 3.50 i 6 50 

Książkę pod tUułem „Krankeutrost“ pusyłamy darmo i opłatnie każdemu. Zamó
wić ją pitrzeba korespoaaęotka, slbo wprost u m s lub w którymkolwiek składzie. 

Składy w Krakowie w aptekach: P. Krokiewioza , Kleparz , E. KadWa, ulica 
Saewska, W. Redyka, i\lały Rynek ii Rosnera R/u j gl.,  L Stookm ara, ulica G-odzka, 
J. Trauczyńskiego, Rynuk *f., Konstantego Wiszniewskiego, ui. Floryańska , w IU)DeCzyń(,ach
w aptece M. Redera we Lwowie w aptece Arnolda Rapoporta i w aptece Dra 8 aznia M' io-
la s c ia ; w Stanisławowie w upteee A. Beilla ; w Tarnowie w (ptece 31. Adlera i w z l»-u * ;
czniejszyeh aptekach monarchii Austro-Wcgier. 1S8 8 52

Związku małżeńskiego
p o s a  o  k i a j  y o y  m ^ a o w y Ł Ł i  I > L a m «  raczą si > udać z ;.anfaniem d o  

« B e n o y i  V I  o t o r  J o a .  G S a U & l j  ji - B u d a p e a z o l o  T t o t u i p
1 8 ,  klóra istnieje już piziszło 28 lat i posiada dobrą sławę, a która prz«seło 

150u związków skojarzyła tak zo stanu szhclie it:egc>, jak i z objwatelskiego , a mięuzy niemi 
panie z  p o s a g ie m  1 0 .0 0 0  d o  5 0 ? ) .0 0 0  z ł r . ,  niektóro też bez posagu, lecz' dobrze wy-

cŁpwan--' i moralne. j  X.
Pi«>na d .ykczynne za pośrednictwo w związkach s» do 8.000 w oryginałach du prze i - 

rząnia. H inorarymn m oj: jest bardzo skromne d l a .  d & ill d a r m o .
Zlecenia nogą być pis me w niemieekim , w igierskim , angielskim, francuskim, włsskiui 

greckim ję*yVn, odpowiedź jednak nastąpi, gdy 15 centów będzie dołączonych do lis ta. Anoni
mowe zlecenia pozostaną bez odpowiedzi

I ło h r y  s k u t e k  i  d y sk re<  y ę  g w a r a  t u j e  s i ę .  167 3 3

/ / T a '  ' 1

Puitrawne pigułki szwajcarskie
A. Brąnćta, St. Galłen (S?»a]carya).

Najprzyjemniej! |y  i najtańszy środek na z a t k a 
n i e  H to ic a .  Główny składnik „ e s t i i i z a  s a f r a d * " ,  
wtrciag roślinny, polecońy prsez p ierw śb  pohng medv j 
cyny,'u. p. Prof. Drs S e n a t o r  "  Berlin.e. D ia T h « m ą -  
B o n  w Paryżu, ProL Dra M l l K f n .  v B ar/łe i i t  p.- 

Wyborne te i wypróbowane J>I U t k l  »ą prawie [I 
s i  wszystkich więsszysn aptokseb po 40 . 70 -sntów ra J 
pudełko do nabycia. Zwrs *, jednak naleiy u-agę na 1 
poboousą w rk e  M braaną. 2885 6 j J  |

Główny akład w aptece Ferdynanda Sotumeda w Cłeplluacb (Czeebyj.

Dotychczas niezrowziany. ̂  
W .  M A A G 2 S R A

p r n w d s i i r y  o c z y s z c z o n y

TRAN z WĄTROBY 
MIĘTUSÓW

Wilhelma :7laagera w Wiedniu.
Badany przez najznakomitszych lekarzy, a wskutek la -  

tweięo t r a w ie n ia  sz^zególńiei także dla dzieci p lecony 
i zapi-ywnny jako naji zystszy, najlepszy, liajnaiuralnie szy f 
7a naiskute-zniejszy uznany środek przeciw c ie r p ie n io m  

l i  p ie rw l p l« c »  z o łz o m ,  l i s z a j o m ,  w r z o d o m ,  w y r z u t o m  
| s ł ió r a y  iw. g r a e z o łe  tu, o a h b l e n l ó n  itp. —  E la z z h a  po"l z lr .  
W składzie taory/.nyin łv W ie d n iu ,  1 H .,  H e u m a r L t ,  3, tud/deż

I W  we wszystkich aptekach i sk ładach towarów aptecznych
austr. węgłer. państwa prawdziwy do nabycia. 2499 10 18

W  K r a k o w i e  mają na składzie pp F. Gralewski, apt., Wiktor 
Redyk, apt., Konstanty Wiszniewski, apt., Stanisław Feintnch, kupiec.

Nauczycielka rutynowana
prayjmie S e k c i e  p r y w a t n e  w  m ł a f c t e -r» iyj m» l e k c j e  p r y w a t n e
e z ł i a t t  pud ba.ozo przjstępnemi warunkami. 
M m  prajapoeobió puaienki do ułożenia -g*» 
miuu 8 kiney, tudzież udiiela wyższej muzyki, 
kouwersaeyi jęuyka francuskiego, rysunków, na

uki kroju, kwiatów paryskich itp. 
Zgłoszenia przyjmąje z grzeczności A im j  

stracja ,N . Reformy11. 144 2 3

P r a k t y k a n t
znajdzie umieszczenie w cukierni Zygmun

ta Majewskiego w Nowym Sączu.
159 2 J

N O W O S G !
Dla hodowców bydła. koni .  owiec i trzody, dia właścicieli gorzelń tuczą

cych woły, ogółem dla każdego gospodarstwa wiejskiego jest
bardzo ważnym środkiem leczniczym ala zwierząt 

b r o  o k m a t m  k

który leczy każdą ranę, wstrzymuje ropienie i uskutecznia nader szybką kdtacyę. 
DLA KONSERWOWANIA KOPYT

me ma również środka tak d08konałtojfr ja*

,.Kresolin-Balsam“.
1  o r y g i n a l n a  p u s z k a  / » n  i e r u j ą c a  JOO g r a m ó w  . . .  4 5  c l .  
1 o r y g i n a l n a  p u s z k a  z a w i e r a j ą c a  5 0 0  g r a m ó w  1 z l r .  lO  e t .

Zamówienia uskutecznia: Główny reprezentant dla Galicyi p. H i e r o n i m  
W e i s s  w  K r a k o w i e ,  ul. Mikołajską ,'4. Do nabycia w Krakowie w aptekach 
pp. Wiktora Retjyka, Mały Rynek, i Konst. Wiszniewskiego, ulica Floryańska, 
jak również w drogueryi p. Jakóba Wiśniewskiego, na Stradomiu. 107 24 30

D O  F I L I I

Heiłmanaa Kehi a i Synów z Wiednia
w  K r a k o w i e ,  u l i c a  G r o d z k a ,  L .  9 ,  I  p i ę t r o ,

nadszedł wielki transport

Ubiorów męskich i dzieeinnych
p a  s e z o n  j e s i e n n y  i  z i u i u w y .

Ubrank marynarkowe je
sienni i zimowe od złr. 13—25

libra.. I ł  iąjdetow* • • >d i ł r - 65— '<2 
Angliki t  kamizelką aamg. od złr. 26—23

(Jbrąpia ąajon. I fraaowe
jajnnwsr.cgo fasonu od złr. 2 —42

r uttety .......................... od złr. 14—’t8
Nenżykowy miastowe . od -łr . 14—22

Hiwąioki, szlffrokl, bundy do jpdrtiy kurtki, kożuszki futra mlcstowe fo flajtaAszyoh cenach
S p o d n ie  z im o w e  o<l £  z lr ,  d o  11 z l r .

Wielki wybór UBRAŃ DZIECINNYCH od 5 lat po cenach fabrycznych.
Aby uniknąć pomyłek ip.asza się o zapamiętaniu nazwiska tirmy i numern 

domu, w Którym jjajsazyn w Krakowie się znajduje.
jg f  ó k l z d y  n a s z e  : 

w Wiedniu w Kćąkewie. u lh a  firodzita, L. 9, I lię iro , w lam ow ie, w Przem yślu, 
we Lwowie, w Czeroiowcaoh, w Biały (Bielsku), w Opawie, w Pilśnie.

7, aząfiMikieuL H eiliu am ii R o h ii  I .S y n o w ie  
22 8 0 w Krakowie, ulica Brodzka, Nr. 9. i piętro.

■CfJióa <3hrc4nka. L. r̂ , X piętro.

uprzyw ilejow ana  fa bry ka  bielizny

M . B e y e r a  i  S p ó łk i
N u k i e u n i c e  U r .  1 3 - 1 4  w K r a k o w i e

naprzeciw kościoła M. P. Mavyi, 
poleca swój wiolki skład bielizny dla tau,ów, Dam i aTieęi, zrobionej z ua^ą^izego ga
tunku płótna i szirtingu, także wielki skład płótna, bielizny stołowej, ręczników, chustek TA

a i orirtinrrn nr irftTflftl I9.łrnór>i n n nAłl7.W i nicirinh nananll

1

Kołnierzyki męskie i damskie w joskonałym ę. Kosznie w lępązym gatunku r ha 
gatupku za ł /, tuzina złr. i 20 dc rBO. j CZliym złi. 3, 3.75, 4, 4.25 do

So. płótna
Spinania

do nosa i szirtingu V  każdej jakości, po nadzwyczaj niskich cenach.
O  e  n  n .  i  l s .

haftem
5.

Kosznie w najlepszym gatunku i różnych' 
todzajach złr. 3.80, 5 , 6.

J l u j t . i  t l u n i s k i e .
Zwykłe 90 ct., nzdobniejszs złr 1.20, z haf- 

towan. szlarLam, złr. 1 80, 2.10, 2.50 i 3. 
Z barebanto gładkio * r . 1.60 i 1,75. 
Haftowane ozdobne, albo okładane piką 

zł-. 2.50 i 2.75.
M p o d n l e e  « lu u iH k ie .

Z -ykło od złi. 1.60 do 2 , z dobrego szj- 
f u:i u złr. 2 50 do 3.50.

Z haftów, wstawkami złr. 8.50, 3.75, 4 i 5. 
WpOOM* a irrnaiń i 7. .wAtawkajiii In i

wsUwfik ałr. 4.50, 5, 6, 7.50 i 9. 
poilni.ee s barąbanu, gżadkit, złr 2 : 2.50. 

Gjaftow ozdobne oljłed piką złr. S.50 i 3.86.
Jb ia f< p > iił il .

Z szyfonu zwysłe 1 źłr., iepszr złr. 1.50, 
z wstawkami haft od 'z(i1. 3.25 do 3.50,
z barchanu gładkie złr. 1.20. 1.75 i 1.90.

Raf' oadoii. lu.o okład, piką złr. 2.9t i 3.20
K u s s ł l u :  m ę z k l e ,

Z najlepszego angielskiego szyfonu z gor
sem głaumm albo z listewkami złr 1.50, 
i ,  2.5o, 2!75 i .1.

Z aohrego płótna rumunrskieg , albo holen- 
decakiego złr. 2.80, 3.50 i 4.

K a l e s o n y  m c.; k i e .
Z angielskiej p ik i , wszelkiej wielkości od 

i» przndzic albo do ^ złr 1.25 Ąo I..40
11 Mr. 2-50 do 3.20 y | ” d^br. eienk. płśtua od złr. 1 .pp do 2.50

lAanklaty męsk. 1 dam. za fi par złr 1.80—2. 
by tuzina lnianych chustek do nosa ct. 90, 

1.20, 1.40 1*0 do 4 złr 
’l, tuzina prawdz. francnskich batystowych 

chustek do nosa zł-, t ,  2.50, 3 do 6. 
lj, tuzina r-ugiel. batyst, chustek do nosa 

z nąimo iniejszemi brzegami w różnych 
kolorach ct. 60 złr. 1, 1.20 do 3.

1 sztuka (37 łukcr albo 23*/, m ) ao- rogo 
dłółna lnianego zir. 6.00,7.59,9, 1<» i 12.

1 sztuka (37 ,‘ ikei a‘bo 83V, m.j 4/4 i tU 
szlaskiego płótna złr. 10, 11.60, 12, I7 50, i 
13, 1A 1 te- 

1 sztuna (6 1 < albo 30 m.) 5/4 holender.
weby z-ir. 51, 23,  25, 28. 30, 37, 42 i 50 

I 8 'teka  (63 ł. albo 42 ni.j “/, i ‘/4 pra
wdziwego rumuurskiegg płótna w najle
pszym gatunku oć, złi 22 do fiO.

I tuzin ręczników iniau. od złr. 4 do '2.
1 sztuka ł /4 (ftlanego piótr.g na 6 przeście

radeł bez szwu c i  złr. J5 do 21.
Szyfon na bieliznę męską i damską od st.

28 do 50 cl. 1 metr.
Serwety różnej wielkoóei od */4 do 10/4 i 

'**/4J jak najtaniej, od 1.50, 2, 4 złr. 
Barnitury łn>«*e do nakryci* stołu na 6- -24 

osób, wybór ogrom od złr. 3.50,ji), 7 do 50.

K o s z u l e  d a p i e k i e -  
2- Szyfenu rfr. i .10, 1 haftsn, wzoir, złr. 1,85 
Z 1 _nn go łiclepdąrelrlego alno rumburekle-

płótna, a lisiną  na prz(,dzie albo du
ni ramieniu

Wielki wybór pośozóoh damekloh blałyeb I kolorowyoh. Jaketez meskioh ai a r  pełen 
w róinyoh gatunkach I kolorach. 116 6 •

Za wszelki u cas zakupiony towar ręozy się - «< »ię nie podoba, odbieramy, za
mieniamy, albo wypłacamy ta  to całkowitą naieżytość. Te dobrowolne przez nas przyjęis 
zobowjąi nie daj1 wzdemu kupującemu pewność, ie  nezza nsłoga jesi skorą : rzetsluą, 
i że a „'-z* «euy są bez konkurenoyi. Z wysokim szacunkiem

F i l ia :  M . B E Y f i B l  1 Slp6Ikł.
Skład fabryczny tow. rów płóciennych, zapas gotowej bielizny i wypraw ślubnyoh

w  K r a k o w ie ,  S u lU e n n ic e , N r .  1 3 —1 4 ,  naprzeciw kościoła N. P. kary i.

p o p  2> i «  j i b iw  c»łe sryprawr ślubne, a husitorisj tjcbźe udziela s i) oupłatuie.

a j i t a ń n z a

."PTlił, H I
1 «pa]in

P O H T E P M N O M
JANA Mabus KORDECKIEGO

K raków , ul. b rad zk a , L. 3 2 , 1 p ię tro .
Przy odpowiedniej gwarancyi Zakład 

daje .każdymi’ na -aty. 165 2 10

- Iuż w y s z e d ł ! P r o s z ą  ż ą d a ć !

Najnowszy c nnik

farb oleiflycli i
dla artystów malarzy

wysyła na żądmie g-atis i franco

W. Krzysztofowicz
Kraków, A — B 37. 130 5 o

Fortepian nowy-
mało używany, z a r a z  d o  a p rze d M u ic  z a  

p r z y s t ę p n ą  c e n ę .  1«6 3 5
Wiadomość: ui.ca Wolska. 17, ofleyna, parter.

Mam zaszczyt donieść Szanownej 1’ubliezno- 
śe i. iż przybywszy z Warszawy założyłem w 
Krakowie w  K y n k n  g ł ó w n y m ,  Ł .  2 * ,

SKŁAD OBUW IA
w ł a s n e g o  w y r o b u .
Ceny za towai , za którego dobroć sumiennie 

zaręczyć mogę, naznaczyłem możliwie najniższe. 
Kamaszki męskie oddaję począwszy od 3  z ł r .  
5 0  c t . ,  a damskie od 3  z łr .  i wyżej stoso
wnie de wymagań. 46 8 52

B r o n i s ł a w  D o b r z a ń s k i .

K ą U d e l  p a d  t t r s u ą

M. JawornicKi, Rynek główny, 44.
poszukuje

I pomocnika handlowego.
teżądar*  offirty opłatne wraz z odpisami 

świadectw.
V, tymże Uaiidlu zuajdzie również praktykant 

handlowy pomieszczenie 143 3 2

bezpieczeństwa
SST wiedeński wyrób Wi8se’gol£!

w  k a ż d e j  w i e l k o ś c i
sprzedaje po cen-ich oryginalnych tehry- 
czuyr-li także ua r a t y  i u i e s > e z u e  

Zapytania listowne pi d „Panzer Ca8- 
sen“ pmte rest. Kraków. kio 2 2

Kraków, ulica Craonicza, L. 3. 
BIURO UMIESZCZEŃ

Latt; z GiiliMia 
S E O W ł l O N S K I E J

koneesyonowane przez VYys. c. k. INamiesinictwn 
poleca 2873 8- 8

u a u c z y d e i i ,  n a u c z y c i e l k i ,  wy> 
c k o w a w c z y n i e ,  b o n y :  Polk , F aa 

eti/.k ', Niemki i aa żą lanie AugjglM

^ i n a
T o U a j g k o - H ł ł g y a k j f i k i A

<-zyste pod gwaraucyą, iak uąjtaa oj u
H .  K L E I N T A  

Hurtownik? win w Koszycach
(Kaschaa Dngaru). 113 115 0 

C e n n ik i  o p k a tn łe .

ha wielOKrotne żądanie
będę obecnym w pomelziałek dnia 20 
stycznia i we wtorek dnia 21 styeznia

w Oświęcimiu w hotelu He^za
celem udzielania pomocy i rady

zupełnie bezboleśnie i bez niebezpie^eiistwa
w > j i u p « r » n i e  z ę b ó w  s> .-tenis* .1 mo
cy k. Lachgass , b e z b o l e s n e  p l o i u -  
I t o w a n i c  c h o r y c h  t  w y p r A c h -  
n t a ł y c h  z ; l> ó w .  Złote, srebrne i 
mineralne plomby Wstawianie sztucznych 
s.ozęk (bez bólu). Zęby sztyftowe bez 
podniebienia Gał* sz zęki z przyrządem 
ssącym bez sprężyn. Przerabianie zle sie
dzących ębów. Trwałość i na. iralny wy • 

poręcza się. 181 2 3
Niezwykle przystępne ceny!

I k r l e a c n ,  amer lekarz zębów 
X ( ś l i w i e  (Szląsk pr.J.

w poniedziałek i wtorek 20121 styczni? 
ordynuje ł Oświęcimiu r hotelu Herza.

l iG A Z IN  F BRONO HAHN
( W .  JE. A n g e l u a )

poleca 2328 6 0

wszelkiego -odzaju włóczki do hąf- 
tu i szydełkowycn robot, w^łny a 
pończochy —  przybiry toiiotowo, 
perfumerye, Bawełny, Przybory 

krawieckie.
N z n n r ó w k i o d  1 z łr . HO «.

Nauczycielka, Polka,
egzaminowana , z eztereletma praktyką , posia
dająca język francuski, niemiecki, nrar. muzykę, 

życzy sobie przj-jąć posadę na prowia :yi. 
Łaskawe zgłoszenia wraz z podaniem bjiższyeh 

warunków, przyjmuje pod literami A . W . 2 8  
noste restante h  r a k ó w .  161 2 3

D r a  H . H A G E R A

Piplld przeciw katarowi
Oinchonidyny

ą wybornym środkiem we wszelkich przypadło
ściach kat iral /eh Jrog oddachowyon, objawia
jących się kichaniem, dreszczami połączonemi z 
gorączką i febrą), kaszlem grypą, osłabieniem 

ogóiueit, znużeniem, bólami w krzyżach. 
S k a l  ik  i c h  w  iu f la  u z y  J e s t  p e 

w n y  i  w y b o r n y .  3080 9 10
Cnn& pudełka 60 ceniów.

Główny skład w apteee „pod Koroną1* J .  
T rn n c z y h s k ie g o  w K ra k o w ie .

Dla zdrowych i chGrych

ą
P B IN ^ D K .

Oa 69 lat wpzeciistronnic“  znany radyKalny 
środek (dla dzhc,i i dorosłych) do gruntownego 
wyczyszczenia i odświeżenia krwi , wielokrotnie 
wytiróbow. w chorobach wewnętrznych organow 

Wyłącznie i jedynie prawdziwy do nabycia 
przez g łó w n y  s k ł a d  d l a  A a s t r o - W ę -  
g ie r  i  N le n  l e c  u

O a i r l  Z w e t l e r
Wien, VII.. Schottenfeldgai.., 2 0 .1 Stock.

Gem. pi dsłka wraz z sposobem użycia 1 z ł r .  
8 0  e t .  Rrzesytea za zaliczką albo za poprze
dnią eadsyiką u. oty franco, przez co osz«7 dz:u. 
się około centów. 104 26 0
Ostrzega się przed nabywaniem naślaflowalctw.

D r a  F r .  L E J S G 1 E L A

iBalsanj
U r Z f l Z O M T .

Jak u ir sok l-oilin 
ny, płynący a brzoiy, 
J«(el pi«ó przebije- 
Sj, ananym j«»t od 

niepamietn. cbssów. 
I jtko unjlepsay środea 

upiększający; jcicli 
' jedn-k sok ten wedle 
przepisu wynalazcy 
zostanie przyrządao- 
nym wdrodse chemi- 

  czncj ns balsam, wte
dy nabiera prawie tuduwnego skutku.

Jeżeli posmarujemy wieczorem twarz 
lub inne części ciała tym sokiem, t o  J u l  
n a  d r u g i  d z l e ó  o d p a d t*  p r a s  i e  
n te .x n a o r .n ie  ł u p i e ż  x e  s k ó r y ,  
k t ó r a  p rze r . to  s t a j e  s i ę  b ie 
l u t k i  f d e l i k a t n ą .  i2U 26 0

Bnilam ten wyjyładKa amarsaoki i bliany 
s otpjr poaoatale na twaray i nadaje jej mło
docianą barwą ; cerze praywraca białoii, d#- 
likatnoóć i ówi»iość, usuwa w bardzo krdtkim 
ceanie pie î, ])lamy wątrobiane, czerwoność 
nosa, pryazozki i wsselkie inne nieczystości 
cery. Cena słoika a opisem utycia złr. l*ao.

Nabyć motim w Krakowie w aptece W. 
Redyka.

Kapikilmt
jako jedyny rcpi r.zeiuant .RowszyobDego mie- 
.zczuńsl.i“go Binku kredy:o • o14 w Buda-Pe-
szi.ie (liurcerl AHg Krediib«nk a. G. Budnpest) 
Klisabethnng, 42 u łi

kredyt osobisty
l. urzędnikom z roczną petisyą od złr. 1"00 

zwyż, ottnerom (począwszy od kaoitatm,', ka
walerom, posiadaczom realności <hez zastrze- 
żotiia) przedsiębiorcom i t. d. od złr. 100 do 
3000 złr.;

i. osobom własnowolnym każdogo stanu, mają
cym s ołe roczne mieszkanie , stały  zarobek 
lnu doouud, jakoto kupoom . przemysłowcom, 
oflcyąljrtom naństwowym i prywatnym, uan- 
ozncielom (także damom) wć 50 do 1000 złr., 
SDłąosInych w eiągo trzcołi lat ratami w prze
kazach pocztowi eh. — Zapytania l.stowne za 
nadesłaniem marek zwrotnych , natychmiast 
będą aaUtwiaos. 101 13 So

JOZEFA EKER0WA
l ą d L B l a l a .  3087 8 12

l e k c y j  t » A c ^ w
w domach prywatnyeh , peasyouatach, 
oraz w własnetu mieszitaniu przy iu ł. 
w a w k o c  lŁ i “J L .  31 , I  p ię tro .

Osobne godziny dia dzieci

Z drukarni Związkowej w Krakowie. n f " t  f a iw y k i  B r a e i  F i j a ł k o w s k i c h  w  B ie W r u . Odpowiedzialny rząaoa drukarni A. Szyiewsk..


